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z e t y  N a r o d o w e j  przy ulicy Nowej pod 
liczbą £91. W Krakowie: Księgarnia Jó­
zefa Czecha w rynku. W Paryżu: na całą 
Francję i Anglię jedynie p pułkownik Raczkow­
ski, rue du pontde Lodi N r.i. We Wiedniu:

A. Oppelik, Wolizeiłe,22; tudzież pp. Haastn- 
stein ty Vogier, Wolizeilo 9. W Lrankfor- 
tle nad Menem i Hamburga: pp. Haa- 
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OGŁOSZENIA przyjmują się za opłatą 6 
cut. od miejsca objętości jednego wiersza 
drobnym drukiem, oprócz opłaty stemplowej 
30 cnt. za każdorazowe umieszczenie.

LISTY REKLAMACYJNE meopieezętc- 
wane nie ulegają frankowaniu

Rozchwianie się konferencji.
Myśl kongresu lub konferencyj w sprawi- 

rzymskiej, rzucona pomiędzy mocarstwa euro­
pejskie, zamiast je uspakajać, budzi coraz więe 
tsze rozdrażnienie. Lecz nie sprawa niezawi­
słości papieża jest osia, około której wszystkie 
mocarstwa rozwijają swe zabiegi. Nawet dla 
francuzkiego gabinetu jest ona tylko narzędziem. 
Każde z mocarstw ma swoje Cele na oku, a z 
poruszonej sprawy papiezkiej korzysta jedynie, 
aby się zabezpieczyć.

Wywody interpelacyjne związanych ściśle 
z rządem członków senatu francuzkiego, po­
twierdzają zupełnie, że Francję do interwencji 
skłoniła głównie obawa, iż uzuchwalone zabo­
rem Rzymu Włochy mogłyby w razie zawikła- 
nia wojennego, z Prusami zawrzeć przymierze. 
Więc dla zapobieżenia temu, postanowił rząd 
francuzki bronić świeckiej władzy papieża, aby 
przy tej sposobności osadzić się silniej na pół­
wyspie włoskim, a osłabić Włochy.

Anglia od r. 1849  wpływała na gabinet 
paryzki, aby załoga francuzka opuściła Rzym. 
Od ukonstytuowania się jedności Włoch poczę­
ła Anglia przeć Francję coraz silniej do opu­
szczenia papiezkiego terytorjum, aż zniewolony 
gabinet paryzki zawarł konwencję wrześniową, 
mającą hamować zapędy włoskie do Rzymu. 
Po dokonaniu nowej interwencji francuzkiej, 
znowu Anglia wystąpiła z jej potępieniem i żą­
daniem wycofania wojsk francuzkich, a projek­
tu konferencji używa za środek do wymusze­
nia tego kroku. Rząd angielski już w rozpra­
wach przy otwarciu parlamentu nadmienił, że 
pierwej Francja powinna z Włoch wycofać swe 
wojska i tym sposobem uspokoić Europę, za­
nim Anglia będzie mogła oświadczyć się czy w 
konferencji udział weźmie. Włoski gabinet u- 
prosiwszy Anglię do pośredniczenia w sprawie 
interwencji francuzkiej, oddał się niejako pod 
jej protekcję, i nie dziw, że dziś opuszczenie 
całkowite terytorjum papiezkiego przez wojska 
franeuzkie, stawia jako jeden z warunków swe­
go przystąpienia do konferencji. Zaatakowany 
z dwóch stron gabinet francuzki, cofnął nare­
szcie wojska swe z Rzymu i skoncentrował w 
Givitavecchii, ale tak Anglia jak i Włochy do­
magają się opuszczenia i Civitavecchii, a przy 
tem nie dają pewności, że w razie zadośćuczy­
nienia ich żadaniu wezmą udział w konferen-4- 4»
cji! Więc Francja ma się dobrowolnie wyrzec 
osiągniętej interwencją pozycji we W łoszech, 
nie wiedząc nawet, czy się zbierze konferencja, 
lub czy zebrana zabezpieczeniem władzy papie­
ża wstrzyma Włochów w ich zapędach.

Z odpowiedzi Mousti ra w senacie widzi­
my, iż Francja śród tej niepewności postano­
wiła nie wycofywać swych wojsk z Civitavec-
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Szkice z Krakowa.
i

[Teatr. — Stowarzyszenia)
(S) A jak  też tam, a co tam teraz porabia 

Kraków, nasze powiatowe miasteczko?
Nie raz można czytać to pytanie i jest ono 

bardzo naturalnem. Obawiano się i grożono, że 
przez ubytek kilku urzędów Kraków upadnie, i 
byli tacy, którzy temu wierzyli. Otóż jak  dotąd, 
wcale się na to nie zanosi. Ubytku ludności 
nie znać, cena mieszkań nie zniżyła s i ę , liczba 
uczniów we wszystkich szkołach znacznie wzro­
sła, a nadto ruch i czynność w rozmaitych sfe­
rach widocznie się a ożywiły. — Może to nacisk 
fałszywej obawy wywołnje takie błogosławione 
skutki; mniejsza o to. Ważniejsza jest prawda, 
że jeżeli społeczeństwo ma samo w sobie wa­
runki życia i rozwoju, to zewnętrzne okoliczno­
ści nie zdołają go zniweczyć, i znajdzie ono 
zawsze środki ratunku i sposoby objawienia 
życia.

Jaż to przyzna każdy, że miasto, w którem 
utrzymuje 8ję scena, zdolna do przedstawiania 
salonowych komedyj i klasycznych dramatów — 
nie ma pozorów chylenia się. Boć scena nie 
jest dla siebie, ale dla publiczności — i ze sce­
ny można coś o publiczności wnioskować. A 
właśnie teatr nasz obecnie stoi prawie na wy­
sokości teatrów stołecznych, talenta artystów 
rozwijają się, przybywają nowe siły, reportoarz 
jest wyborowy. Już w tym kursie widzieliśmy 
oprócz najnowszych komedyj, cały szereg arcy­
dzieł: Zbójcy, Fiesko, Don Karlos, Kupiec we­
necki, Hamlet, Marja Stnart Słowackiego — a toć 
to są olimpijskie gody. Wiarę w świetność i

chii. Na oświadczenia Anglii i Włoch odpo­
wiedziała teraz, że dopokąd nie będzie zabez­
pieczoną władza papiezka, obowiązkiem jest Fran­
cji czuwać w Givitavecchii nad jej bezpieczeń­
stwem.

Najnowszy telegram donosi, że Francja w 
razie niezebrania się konferencji wtedy dopiero 
ustąpi z Civitavecchij, gdy Włochy odnowią 
konwencję wrześniową, i dadzą Francji dosta­
teczne rękojmie jej dotrzymania. Tak oświad­
czył Moustier w Ciele prawodawczem.

Z jednej strony więc chodzi o zmuszenie 
Francji do zupełnego opuszczenia Włoch, aby 
konferencja zebrać się m ogła, z drugiej strony 
Francja właśnie pozostawieniem załogi francuz­
kiej aż do zabezpieczenia władzy papieża, tj. 
ał do nałożenia na Włochy kagańca, chce wy- 
módz zebranie się konferencji.

W  takiem położeniu rzeczy, zebranie się 
konferencji jest nieprawdopodobnem, Wycofa­
nie z Civitavecchii wojsk swych uważa fran­
cuzki gabinet za narażenie wielkie interesów 
Francji, za fatalną dla siebie klęskę, i jak dzi­
siaj rzeczy stoją, nie uczyni tego dobrowolnie, 
Anglia zaś i popierane przez nią Włochy nie 
przystąpią do konferencji, dopokąd Francja te­
go warunku nie spełni.

Go się tyczy Prus, te zapewne popierają 
lub będą popierać politykę Anglii i Włoch, aby 
tym sposobem wymódz od Francji pewne ustęp­
stwa w Niemczech. Już teraz wystąpiły z kwe- 
stją uznania północnego Związku przez Francję, 
i pośrednio żądają cofnięcia zaprosin, przesła­
nych z Paryża do Saksonii i do Hessen-Darm- 
stadu. Badeńskie z inspiracji Prus, samo się 
zrzekło prawa brania udziału w konferencji, 
przekazując zastępstwo Prusom.

Daremnie zasłania się gabinet paryzki, iż 
kwestja uznania północnego Związku traktowana 
być powinna na osobnej, zwołać się mającej 
konferencji mocarstw. Prusy trwają w swem 
żądaniu i oprócz skreślenia ścisłego programu 
dla konferencji rzymskiej, stawią jako warunek 
przedwstępny swego udziału, poprzednie for­
malne uznanie zaborów pruskich z roku 1866. 
A gdyby i uznanie tych zaborów i cofnięcie za­
prosin Saksonii i Darmstadtu wymogły, to za­
pewne wystąpią i z żądaniem usunięcia od kon­
ferencji Bawarji i Wurternbergu, czemby na 
polu dyplomatycznem zupełnie owładnęły całe 
Niemcy. Gzy Francja tym wszystkim żądaniom 
może zadośćuczynić, bez pewności, iż konferen­
cja się zbierze i w pomyślny dla interesów 
Francji sposób rozstrzygnie sprawę rzymską?... 
Wszak właśnie dla sparaliżowania Włoch na 
przypadek wojny z Prusami o południowe Niem­
cy przedsięwzięła Francja interwencję rzymską. 
Maż więc Francja oddać teraz Prusom na pa­
stwę całe Niemcy, aby utrzymać swą przewagę 
wc Włoszech?...

wartość tych przedstawień mogłyby wprawdzie 
osłabić stereotypowo wykrojone recenzje Czasu — 
lecz świadczą im obszerniejsze i gruntowniejsze 
sprawozdania, zamieszczane w Kalinie, a najlepiej 
sama pubiiczuość, która prawie każdą razą prze­
pełnia teatr. Jeszcze tej zimy mamy zapowie­
dziane: Egmont, Klawigo, Ryszard III., Romeo i 
Jalia, Wallenstein..,. Widać z tego, ile teatr 
wart, ale widać zarazem, czego publiczności po­
trzeba, jaki pokarm umysłowy może ją  zado- 
wolnić.

Z umysłu wysunąłem naprzód ten komple­
ment dla pnbliczności; posmarowałem ją  masłem 
aby się niebardzo srożyła, jeżeli w następnych 
pogadankach nieraz mi j ą  podrapać przyjdzie. 
A dalibóg jest za co, — ale o tem potem — 
dzisiaj tylko chwalę.

Ważny objaw umysłowego życia dali tutejsi 
koncypienei adwokaccy. P i e r w s z y  r a z  w n a ­
s z y m  k r a j u  zebrali się na wspólną naradę co 
do swoich interesów, zaprosiwszy również ba­
wiącego tu właśnie za urlopem posła i kolegę, 
dr. Wyrobka. Na naradzie tej, w której brało
udział 25 skończonych, inteligentnych ludzi, zapa­
dły 2 uchwały. Najpierw adres do Rady państwa, 
na poparcie wolności adwokatury. Nie może 
być wymowniejszego, żywszego dowodu na wy­
kazanie, ja k a  to jest anomalia, że wykonywanie 
adwokatury (i notarjatu) jest na całe państwo od 
jednej osoby, od ministra zależne, jak właśnie 
sam dr. Wyrobek. Człowiek, który ma prawo 
i zdolność reprezentowania interesów kraju i 
państwa — nie ma prawa zastępywać strony 
w sądzie w najlichszym procesie. Wolność 
adwokatury, otwierając pole działalności dla co­
raz nowych sił, wzbudzając emulację, przyspie­
szając bieg spraw, wyzwalając prawników z pod 
feruły biurokratycznej zależności — jest jedną z

? Oto są te sprzeczności, te zawikłania, w 
j które wpadła Francja swą interwencją rzym- 
1 ską. Wszędzie zaostrzyła, spotęgowała draźli- 
j wość kwestyj europejskich.
i

Przegląd polityczny.
W iedeń dnia 4. grudnia. Wydział, zajmu­

jący  się ustawą o lichwie, odbył posiedzenie 
wczoraj wieczorem. Poseł K 1 i e r przedłożył 
projekt do ustawy, mocą której znosi się ogra­
niczenie stopy procentowej. Minister sprawiedli­
wości oświadczył, że byłoby właściwiej, gdyby 
Wydział nie zajmował się obecnie wypracowa­
niem ustawy, znoszącej lichwę, bo sam rząd 
myśli wkrótce przedłożyć Izbie odpowiedni pro­
jekt. Zanim to nastąpi, wypada mu przedtem 
poczynić stosowne poszukiwania w odrębnych 
stosunkach Galicji, gdyż zdarzyć się może, że 
co się tycze lichwy, królestwo to wymagać bę ­
dzie odrębnych ustanowień.

Dr. P a j e r obawiająe s ię , aby odrębna 
ustawa o lichwie, jaką  rząd pragnie Galicję ob­
darzyć, nie potargała jedności ustawodawczej 
wszystkich ludów przediitawskich, oświadcza się 
przeciw wnioskowi pana ministra. Poseł R o s e r  
przemawia w mniej centralistycznym duchu, bo 
proponuje przewodniczącemu, aby na najbliższe 
posiedzenie Wydziału zaprosił jednego lub dwóch 
delegatów galicyjskich, którzyby pouczyli człon­
ków komisji o odrębnych stosunkach, istnieją­
cych w ich kraju.

Wydział zgodził się z wnioskiem Rosera. 
W ten sposób po zasiągnięciu rady polskich po­
słów, Wydział zajmie się niniejszą nstawą i 
przedłoży ją  wkrótce samej Izbie poselskiej.

Wydział otrzymał także petycję bez pod­
pisu, w której właściciele tajnych banków za­
stawniczych proszą o wolność zarobkowania w 
tym zawodzie. Na przyszłych posiedzeniach Wy­
dział zajmie się obszerniej tą prośbą. Na razie 
zgodził się tylko w zasadzie na dozwolenie po­
dobnego rodzaju przemysłu.

Według Narodnich Listów , w miejsce ustępują­
cego hr. Chorińskiego ma być zamianowany na­
miestnikiem Niższej Austrji p. Kellersperg, któ­
ry opuściwszy Pragę dnia 8. bm., udał się w po­
dróż inspekcyjną.

M o ra w ia .  Politik dowiaduje się, że rząd na 
najbliższej sesji sejmowej ma wnieść projekt no­
wego podziału administracyjnego Morawii. Po­
dobnie jak  w Galicji, liczba powiatów ma być 
do połowy zmniejszoną.

Kroacja. Kroacko-slawońskie namiestnictwo 
wydało okólnik, w którym nakazuje rozpocząć 
niezwłocznie pobór wszystkich popisowych na 
rok 1868. Rekrutować będą młodzież, urodzoną 
w r. 1845, 1846 i 1847.

Idąc za przedlitawskimi dostojnikami ko­
ścioła, uznał za stosowne i arcybiskup Kroacji, 
kardynał Haulik, wydać list pasterski, w któ 
rym wszelkiemi siłami broni konkordatu. Przy­
znać należy, że biskup ten posiłkuje się nieró* 
wnie umiarkowańszemi słowami i uwagami, niż 
jego przedlitawscy towarzysze, bo postępowych 
nazywa tylko „ludzi niespokojnymi, którzy nie 
mają zdrowych zasad i nic rozumieją wiary 
chrześciaóskiej.*

Pester Lloyd dowiaduje się z nieomylnego 
źródła, że jeszcze w bieżącym roku nastspi reor­
ganizacja Pogranicza wojskowego. Gableoz, głó­
wnodowodzący jenerał w Zagrzebiu, przedłożył 
już wnioski, odnoszące się do tej sprawy, nad 
któremi obradują obecnie w Wiedniu.

Francja. Mowy Juljusza Favra, miane na 
posiedzeniach francuzkiego Ciała prawodawcze­
go, nie otrzymaliśmy jeszcze w całej osnowie.

W dniu, w którym nas dójdzie, podamy ją  
w dokładnera streszczeniu. Dziś powiemy tylko, 
że słowa szanownego adwokata zrobiły głębokie 
wrażenie, szczególnie między posłami, należący­
mi do stronnictwa klerykaloego i rządowego. 
Dnia następuego to jest 3. grudnia zwrócił się 
przeciw Favrowi p. Ćbesnelong i rzekł, że wy­
prawa do Rzymu broniła znieważonego prawa. 
Dziś, kiedy przesilenie minęło, Francja widzi się 
w konieczności u^walić istnienie i bezpieczeń­
stwo świeckiej władzy papieża. Włochy nie 
mają prawa do Rzymu. Jeźli zechce dojść do 
wiecznego miasta, to popełni na sobie zbrodnię 
samobójstwa. Konferencja niepowinna zajmować 
się świecką władzą papieża, lecz wypada jej, 
a k t e m  m i ę d z y n a r o d o w y m  z a b e z p i e c z y ć  
t ę  w ł a d z ę .  W razie cofnięcia się Europy, 
Francja to powinna uczynić sama jedna.

Po nim wystąpił znakomity J u l i u s z  S i ­
mo n .  Dowodził on, źe dla wolności sumienia 
bynajmniej nie potrzeba ziemskiej potęgi Ojcu 
świętemu. Zresztą papież nie jest wolnym, jeźli 
go obraniają inne mocarstwa. Obrona taka robi 
go niewolnikiem, bo istnienie jego zależy od 
kaprysu obrońcy. Obowiązkiem naszym rozdzie­
lić ziemską władzę od duchownej i rozszerzyć 
program nieboszczyka Cavoura: „ W o l n y  k o ­
ś c i ó ł  w w o l n e m  p a ń s t w i e .

Główną przeszkodą, o którą rozbija się pro­
jek t  konferencji, jest żądanie dokładnego pro­
gramu ze strony Prus i Anglii, Program ten. raz 
przyjęty, mógłby służyć mocarstwom za podsta­
wę do przyszłych rozpraw. Pomimo, że Eten- 
dard doniósł nam wczoraj o przychylnej odpo­
wiedzi Austrji i Moskwy, która ostatniemi cza­
sy nadeszła do Paryża, nie sądzimy jednak, aby 
w ślady tych mocarstw pragnęły wejść Prusy 
wespół z Anglią. Prasom bardzo wiele na tem 
zależy, aby Francja nie odzyskała dawnej swo­
body działania, coby stało się z pewnością w 
chwili pokojowego załatwienia sprawy rzym­
skiej, bo w takim razie rząd paryzki nie omie­
szkałby zadzierać się na nowo z dworem ber­
lińskim. Prusy obawiają się tego wypadku. Roz- 
wielmożniwszy się raz w Niemczech, chciałyby 
teraz urządzić się we własnym d o mu , nie po­
trzebując przy tej pracy oglądać się na groźną 
posfawę swej zazdrośnej sąsiadki. * Anglia ze 
swej strony obawia się także wojny prusko fran­
cuzkiej, więc woli zawiłą sprawę rzymską, która 
jej z bliska nie dotyczę, niż strzały iglicowych 
karabinów wzdłuż Renu, które mogłyby ją  zbu­
dzić ze słodkiego snu materjalnego. Co się ty­
cze żądań włoskich, odsyłamy czytelnika do ru­
bryki „Włochy*.

Utrzymują w urzędowych kołach paryzk^ch, 
że wojowniczy jenerał Niel zyskuje z każdym 
dniem coraz większe zaufanie cesarza, podczas 
gdy p. Rouber cofa się poza scenę politycznego 
działania. Szczególnie objawiło się to na po­
siedzeniu Wydziału parlamentarnego, który roz­
prawiał o nowej ustawie wojskowej. My już

zasad, które już w całym cywilizowanym świę­
cie odniosły zwycięstwo. Czas już żeby i au- 
strjackie prawodawstwo wyszło po za ciasne 
względy i interesu bądź to partykularne, bądź 
biurokratyczne. — Następnie na wniosek dr. 
Arnolda Rappaporta uchwalono założyć w Krako­
wie S t o w a r z y s z e n i e  p r a w n i c z e ,  obejmu­
jące wszystkich bez wyjątku ukończonych pra­
wników. Potrzeba i korzyści takiego Stowa­
rzyszenia są jasne i widoczne. Żywe zajęcie się 
rozwojem umiejętności prawniczych, rozbiór 
wszelkich najważniejszych prawnopolitycznych i 
ekonomicznych kwestyj, będących na porządku 
dziennym, ułatwienie kształcenia się specjalnego, 
wydawnictwo dziennika prawniczego, oto ogól­
nego pożytku i wielkiej doniosłości sprawy na­
leżące w zakres Stowarzyszenia.

Do wykonania obu uchwał, t j .  do ułożenia 
adresu i statutów wybrano wydział, który skła­
dają pp. dr. Rappaport, Jakubowski, Wilkosz, 
Kostheim, Chrzanowski. Na mocy nowej usta­
wy o stowarzyszeniach można mieć nadzieję, że 
Stowarzyszenie prawnicze za kilka tygodni się 
ukonstatuuje.

Przybyło nam też nowe Stowarzyszenie wzaje­
mnej pomocy rękodzielników. Jest to również po­
cieszający objaw. Dobrowolne Stowarzyszenia są 
dzisiaj jedyną organizacją dla społeczeństwa i 
jedyną dźwignią postępu. Celem stowarzyszenia 
w z a j e m n e j  p o m o c y  jest: Utrzymać się w 
dotychczasowym stanie, nie dopuścić dalszego 
upadku rzemiosł i przemysłu, ratować się. Jako 
takie są one pierwszym dopiero szczeblem w 
drabinie pracy organicznej, i trzeba ten próg 
co prędzej przebyć, żeby się posunąć dalej, do 
właściwych przemysłowych stowarzyszeń, któ­
rym już nie idzie tylko o zabezpieczenie tego 
co je st , ale o podniesienie, o rozwój, o wydo-

f bywanie nowych zasobów wspólnemi siłami. Nie 
tak prędko zdaje się przyjdzie u nas do t e g o , 
jakkolwiek dziennikarstwo i liczne broszury tę 
sprawę popychają , gdyż droga przez pierwszy 
szczebel, jest naturalną, normalną. Tymczasem 
w oczekiwaniu należy przedewszystkiem jedną 
zasadę naczelną ciągle mieć na pamięci, a któ­
rej niestety u nas wcale jakoś we krwi i w ko­
ściach nie ma. Jest to zasada p o m o c y  o 
w ł a s n y c h  s i ł a c h .  Jedne tylko towarzy­
stwa akademiekie bratniej pomocy nie mają w a­
runków  iżby o swoich siłach ostać się mogły 
— więc mają prawo oglądać się za źródłami i 
pukać do całego kraju o kapitały. Wszystkie 
inne same się ntrzymać powinny, bo to jedynie 
daje im rację bytu i oraz świadectwo o żywo- 
tuości żywiołów, które je składają.

Smutne robi wrażenie, jeżeli np. Czytelnia 
akademicka musi się na zewnątrz za fundusza­
mi oglądać. Gdyby wszyscy akademicy do niej 
należeli, byt Czytelni byłby zapewniony, — jeże­
li nie, to jej nie potrzeba, i ebytya na próżno 
przeszłe pokolenia akademickie przez -kilka lat 
o instytucję tę walczyły!!

Toż samo odnosi się i do rękodzielniczego 
stowarzyszenia. Of iarą, oszczędnością trzeba 
okupić własny ratunek, d»jąe sobie świadectwo 
solidarności, i pokazując całemu krajowi, że rę­
kodzielnicy, przemysłowcy tworzą część narodu, 
mającą w Sobie warunki moralnego zdrowia. 
Słowa te niechaj służą za ostrzeżenie i do­
brą radę.

Rozwinęły się też świeżo u n a s : Towarzy­
stwo lekarskie, kns ume y j ne ,  straż ogni* wa 
ochotnicza, Muza i td. — o czem wszystkiem 
innym razem.
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mamy, zawołał marszałek, 500 tysięcy odtylco- 
wycb karabinów, a każdy dzień daje nam no- 
wycb 1.200. Wydaliśmy 40 milionów fr. na zapeł­
nienie naszych magazynów, a w przeciąga dni 
czternastu możemy stać nad granicą w aile pół 
imliona Indzi, Dalej twierdził Ni e l , źe Francja 
potrzebuje czynnej armii, składającej się z 800 000 
żołnierzy. Po świętach marszałek będzie już 
miał w keszeni nową ustawę wojskową, i zda­
je się że wtedy przemówi jeszcze głośniej. Głó- 
woem i jedynem jego marzeniem jest wojna z 
Prosami.

Mówią, że w porozumieniu z Francją, pan 
Beust zamyśla zaprojektować Europie ogólną 
konferencję, która nie miałaby ściśle określone­
go programu. Pogłoskę tę znaleźliśmy dziś w 
starej Pressie. Podajemy j ą  jako cuuriosum, bo j a k ­
żeż przypuścić ndanie się konferencji o b s z e r ­
n i e j s z e j ,  kiedy dziś nie może przyjść do sku- 
tkn s z c z u p l e j s z a ,  na której pragną zała­
twić tylko jednę sprawę rzymską ?

Piszą z Paryża do Gazety Kotońskiej, że ruch 
handlowy między Francją a Włochami zmniej­
szył się znacznie w ostatnich czasach.

W skntek żądania samego cesarza, p. Schnei­
der usunął się z posady dyrektora „Socićić Gć- 
nćra!e.“

W io c h y ,  Zdawało się, że w chwili utwo­
rzenia gabinetu Menabrey* rząd włoski będzie 
robił coraz nowsze ustępstwa nietylko Napo­
leonowi III., ale i samej kurji rzymskiej. Do 
przypnszczań takich skłaniał szczególnie cha­
rakter Menabrey, który się we Włoszech wyszcze­
gólniał zawsze zbytnią sympatją ku wszystkie­
mu co klerykalne. Tymczasem wbrew ogólnym 
oczekiwaniom nowy prezydent zajął wobec ku­
rji rzymskiej stanowisko dosyć groźne. Zmusił 
go do tego ogólny głos narodu. We wszystkich 
okólnikach nazywał j ą  ogniskiem reakcji i pod­
stępu, — we wszystkich oświadczeniach, czynio­
nych rządowi paryzkiemn, domaga się wpierw 
opuszczenia państwa Kościelnego, a dopiero po­
tem zwołania konferencji. Menabrea okaznje się 
przy tej sposobności bardzo wytrwałym, co ła ­
two wytłumaczyć, jeźli popatrzymy na zachowa­
nie się Prus i Anglii, które swą opozycją, sk ie ­
rowaną przeciw franenzkim planom, dodają od­
wagi zazwyczaj nie zbyt odważnemu dworowi 
florenckiemu. Czego właściwie żądają Włochy ? 
Na pytanie to odpowiadamy słowami medjoiań- 
skiego dziennikami, U Pungolo, który ze swej 
strony zapew nia , źe wiadomości czerpie z bar­
dzo poważnego źródła. I tak domagają się Wło­
chy : 1. Rząd florencki zabezpieczy Piusowi IX. 
świecką władzę aż do jego śmierci* 2. Fran- 
enzi cofną się i rozwiążą legię z Antybów. 
3. Dywizja włoska zajmie niektóre stanowiska 
w państwie Kościelnem, bez narnszenia docze­
snej władzy Ojca świętego. 4. Papież i Wło- 
ehy wyszła nawzajem dyplomatycznych pełnomo­
cników. 5. Po śmierci dzisiejszego papieża na- 
stąpi ogólne głosowanie ludowe, aby się dowie­
dzieć, czy Rzymianie chcą otrzymać władze 
świecką, lnb czy pragną połączyć się ze zje- 
dnoczonemi Włochami. 6. Na przypadek nie- 
złączenia się z Italią, będzie w Rzymie zapro­
wadzony odrębny modus vivendi.

Według ISEpoąue, lewica zamyśla w dnin 
otwarcia Izby poselskiej zrobić wielką demon­
strację, po której nastąpiłoby rozwiązanie par­
lamentu.

Frankfurter Journal podaje w tej samej spra­
wie następujące szczegóły, nadesłane mu z Flo­
rencji pod dniem 29. listopada, które przytacza­
my dla ich nadzwyczajnej oryginalności. I t ak:  
Włochy radzą wespół z Francją najpierw nad 
zneutralizowaniem jednej części Rzymu (papież 
otrzymałby za drugą część wynagrodzenie pie­
niężne, pokrywane w jednej połowie przez Wło­
chy, a w drugiej przez resztę dworów europej­
skich); następnie nad zakupieniem odTnrcji J e ­
rozolimy z wielkim kawałkiem Palestyny, i na- 
re zeie nad gwaraneją, jaką  wielkie mocarstwa 
dałyby nowemu państwu Kościelnemu. Korespon­
dent dodaje, że Włochy zapłacą same za Je ro ­
zolimę. — Czyż można przypuścić, aby Turcja 
pozwoliła zagnieździć się w łonie swojem całej 
potędze katolicyzmu, który wszelkiemi środkami 
dążyłby do zupełnego nad nią panowania? Fuad- 
basza ma tyle politycznego zmysłu, aby sobie 
nawet nie dać mówić o podobnego rodzaju pro­
jektach.

Około stu pięćdziesięciu członków Izby po­
selskiej, należących do opozycji, ?ebrało się z 
końcem zeszłego miesiąca we Florencji. Po od­
bytej naradzie ogłosili ci panowie manifest, w 
którym wzywają wszystkich swych zwolenni­
ków, aby w dniu rozpoczęcia obrad parlamen­
tarnych zebrali sią ja k  najliczniej, bo tego do 
roaga się po nich doniosłość politycznego poło­
żenia. Widząc, że Rattazzi uchyla się od pre­
zydentury, cała lewica postanowiła teraz forso­
wać na tę godność jenerała Garibaldego — i 
przyobiecała nie zatwierdzić rządowi prowizo­
rycznego budżetu. Jeźli staną aię istotnie te 
dwie rzeczy, o ezem jednak wątpić należy, to 
nastąpi nietylko rozwiązanie teraźniejszej Izby 
poselskiej, lecz może i zamach stanu.

Włoska opozycja zamierza przesłać Juliu­
szowi Fayre medal złoty za jego mowy, miane 
w franeuzkiem Ciel- prawodawczem w obronie 
jedności i wolności włoskiej.

R zym . Między inDeroi piszą z wiecznego 
miasta do Corr. Havas Bullier: powodu cofa­
nia się Francuzów, rząd papiezki wzmacnia 
swoją armię. Pułk żuawów będzie liczył 3.500 
ludzi, (dotychczas wynosił tylko około 2 600; 
p, j\), batalion strzelców cudzoziemskich zmienia 
się na pułk o sile 2000 żołnierzy, legia z Anty­
bów otrzyma nowych 1000 ochotników. Całą

fiiechotę zaopatrują w broń odtylcową, a arty- 
erję wzmacniają dwiema baterjami. Z Civira- 
vecchii przybyło d. 13. listopada nowych 225 
rekrutów. Na opędzenie wydatków, jakie za 
sobą pociągną świeże fortyfikacje Rzymu i Ci- 
v>tayeccbii, państwo do zatwierdzonej dawnej 
sumy przeznaczyło jeszcze 600.000 franków.14

A ng lia .  Korespondent londyński dziennika 
Courńer de P a m  podaje wieść, iż między gabine­

tem londyńskim i Petersburgiem toczą się uk ła­
dy celem wzajemnego zbliżenia się — na co ? i 
z jakieb powodów? nie wiadomo. Wieść tę na­
leży przyjąć z ostrożnością.

fCrólestwo P o ls k ie .  Piszą z Warszawy
do Dziennika Poznańskiego:

Dzienniki m<Mkiew-kie, a między niemi i 
Birzeioyja Wiedomosti w nrze 303, podają wiado- 
muś" u ważnem jakoby odkryciu (?), zrobionem 
w Mińsku Litewskim, a mian* wicie o wykry­
ciu tara potajemnej szkółki, do której uczęszcza­
ło 7 uczniów i w której znaleziono kilka k s ią ­
żek polskich, modlitewników i elementarzy (1)

Prasa petersburgska wszczęła znów nową 
kwestję. Powiada ona, źe z liczby 48.000 m a­
jątków, znajdujących się na Litwie, 300 skonfi­
skowano i oddano Moskalom. 600 oczekuje roz- 
grabienia, reszta zaś jest dotąd jeszcze w ręku 
Polaków. Otóż z tego stosunku wyprowadzają 
oni niepodobieństwo zmoskwicenia Litwy spo­
sobem dotychczasowym, gdyż wprowadzony tu 
żywioł moskiewski rozpływa się w polskim tj. 
polonizuje się. (Wszystko to dowodzi, jak  mało 
pierwiastku moskiewskiego kraj ten w sobie 
mieści.) Dla skuteczniejszego zmoskwicenia 
podają rozmaite [ rojekta, jak np. rozdanie ziemi 
chłopom moskiew ;kim itp. — Taż prasa nic tai 
wyznania, iż od o w i l i  moskwicenia Litwy, stan 
ekonomiczny tego kraju nadzwyczaj się pogor­
szył, produkcja v? połowę zmalała; właściciele 
zaś Moskale, któizy tara osiedli, rady sobie dać 
nie mogą. Na dowód tego wszystkiego gazety 
moskiewskie przy;aczają tę wskazówkę, że wy­
sokość opłaty dzie •źawnej, wynosząca poprzednio 
w Litwie 10 rubli z dziesiatyny, obecnie doszła 
do 3 rubli zaledw e. (Zobacz Golos numer 313 
i 314).

P. Muchanow, naczelnik wydziału „wyznań 
zagranicznych'4 (tj. nie prawosławnych) zajął na 
swą rezydencją p iłac  arcybiskupi na Miodowej 
ulicy. Lokatorów, którzy tam powynajmowali 
mieszkania za kontraktami na lat kilka, kazał 
w ciągu kilku go Izin powyrzucać na nlicę. Do 
liczby tych należy jeden z tutejszych mecenasów, 
który zmuszony był wraz z rodziną szukać schro­
nienia w hotelu.

Journal de St. Petersbourg konstatuje ze smu­
tkiem, źe akta, zawarte w francuzkiej księdze 
żółtej, przedstawiają w niewłaściwem świetle stan 
rzeczy na Wschodzie i że bardzo niedokładnie 
wyjaśniają rokowania, jak ie  się toczyły w spra­
wie kandyjskiej. Akta te nietylko zmniejszają zna­
czenie zbiorowej deklaracji, lecz i osłabiają jej 
doniosłość. Na potwierdzenie tych przekonań 
Journal de St. Petersbourg przytacza tę okoliczność, 
źe dwór wiedeński nie chciał w żaden sposób 
przystąpić do powyższej deklaracji.

Korespondencje Gazety Narodowej.
Bukareszt d. 27. listopada.

(A. Łab.) Lekceważyć nieprzyjaciela, lub 
wcale go poniżać, a już przed ostatecznem roz­
strzygnięciem walki wywyższać siebie samego, 
może tylko niedołężny dowódzca. W razie wy­
granej, ujmuje sobie samochcąc sławy, ile że 
potykania się z niższym, słabszym przeciwni­
kiem, co też czasami jest nieuniknioną konieczno­
ścią, choćby uwieńczonego pomyślnym skutkiem, 
świetnem zwycięztwem nazwać nie można. 
W razie przegranej, czego ostatniemi czasy do 
stateczne mieliśmy przykłady, chociażby nawet 
był uwolniony od wszelkiej odpowiedzialności, 
własną atoli hańbą, wstydem i śmiesznością re 
bab lituje przeciwnika, i własnemi niejako ręko­
ma wkłada wieniec wawrzynu na jego głowę. 
Słusznie więc powiada nasze przysłowie, „że 
nie należy chwalić dnia przed zachodem słońca.*4

Cóż dopiero powiedzieć o przeciwnych so­
bie obozach, czy to pojedynczych ludzi,  czyli 
też ciał zbiorowych, stronnictw zresztą polity­
cznych, które wrogie z sobą zapasy tocząc, a co 
główna — za dobro kogoś lub czegoś trzecie­
go , zaczynają od wzajemnego obrzucania się 
kałem posądzeń, potwarzy, podłości i nikczem- 
ności, nie mając z tem wszystkiem na poparcie 
swych twierdzeń dowodów dotykalnych, nie 
zbitych.

A jeśli gdzie, to u nas taktyka podobna jest 
niestety na porządku dziennym.

Posłuchajcie jak  półurzędowy organ, Perse- 
veranza, traktuje petycję konserwatywną. Oto wy­
jątek z wstępnego artykułu w numerze dzisiej­
szym tegoż dziennika:

.... „Któż to są ci bojarowie? Kilka indy­
widuów, w wielkie) części bez moralności i wy­
kształcenia; słudzy, wzrośli w błocie serwiljzmn, 
których jedyną tarczą są konzulowie państw 
obcych.

„Kto są liberaliści? Naród cały, ożywiony 
duchem zasad z r. 1789, podtrzymywauych przez 
zachodnią Europę.

„Co mają bojarzy za sobą? Blichtr, uzyska­
ny uradzeniem i wysoką socjalną pozycją, jako- 
też majątek, nabyty w czasach, kiedy przywileje 
i brak sprawiedliwości dozwalały wyzyskiwa 
nia kraju.

*Co m a’ą liberaliści za sobą? Walkę 20- 
letnią rozpoczętą wówczas, kiedy nazwisko sa­
mu Mikołaja Pawłowicza wystarczało u nas, by 
wstrząsnąć najsilniejszym cbaraKterem, a zakoń­
czoną dzisiaj z takim tryumfem, źe majestat c a ­
ra blednieje wobec majestatu księcia naszego, 
tak bardzo dneb narodowy wzniósł się nad po- 
ziomość, w której spoczywał. Liberaliści mają 
za sobą przeszłość polityczną nieskazitelną l ż y ­
cie prywatne czyste.

„ jak ie  wykształcenie mają bojary ? Umieją 
paplać po francusku, brząkać na fortepianie. A 
jeśli wyjechali za granicę, by tamże nkoóczyć 
naukę, to spędzali czas swój na rozrywkach i 
rozwiązłości, i wkońca wrócili głupszymi jak  wy­
jechali.

„Jakie wykształcenie mają liberalni ? Wszy­
scy profesorowie, wszyscy adwokaci i pisarze 
rumuńscy pochodzą z ludu. Oni to w dziełach 
swych zapoznali z nami świat cywilizowany, oni 
zjednali nam przychylność gabinetów, oni to my­

śleli (meditand) długie lata nad sposobem, który­
by nas wprowadził w poczet wolnych narodów 
kontynentu.

„Oto tabularne zestawienie żywiołów, gotu­
jących się do walki wyborczej..,.44

Osądźcież teraz łaskawi czytelnicy dojrza­
łość tego liberalnego i wolnego rumuńskiego na­
rodu 1

W ostatnim liście podałem wam pogłoski, 
jakie krążyły co do uzupełnienia ministerstwa. 
Dziś są one już faktem dokonanym, z tą tylko 
różnicą, źe pp. Strat, Kogolniczano i Negri nie 
dali się nakłonić do wejścia do gabinetu, i że 
pomimo poszukiwań nie zdołano znaleźć ministra 
finansów, tak, że, jak to przewidywałem, spełnia 
obecnie p. J .  Bratiano dwa n rzęda , t, j. mini­
stra spraw wewnętrznych i tymczasowo finansów. 
Srefan Golesko, zatrzymując nadal prezydenturę 
Rady ministrów, przeniesiony do ministerstwa 
spraw zagranicznych. Pułkownik Adrian pozo­
stał nadal ministrem wojny, nowo mianowani 
zaś ministrowie są : Antoni Arion sprawiedliwo­
ści, Panajot Donicz robót publicznych i handlu.

Mianowanie Dymitra Bratiaua ajentem w 
Paryżu na miejsce Kreczuleski, przeznaczonego 
w tyra samym charakterze do Florencji, nie o- 
kazało się dotąd w Monitorulu.

Wzburzenie umysłów w Serbii nie ustaje. 
Ustąpienie Garaszanina z gabinetu, zrobiło w k ra ­
ju niedobre wrażenie, był to bowiem człowiek 
powszechnie czczony i łubiany. Serb duszą i cia­
łem, jako polityk był Garaszanin szczerze odda­
ny państwom zachodnim, pragnął niepodległości 
kraju swego , lecz pod żadnym warunkiem nie 
chciał j ą  zawdzięczać interwencji Moskwy i 
sprzeciwiał sie takowej siłą mocą.

Następca jego pan Risticz, dotychczasowy 
ajent serbski w Konstantynopolu, gdzie nader 
zręcznie prowadził kwestję ewakuacji fortec 
serbskich, wychowany za granicą, ma być wiel­
kim zwolennikiem Moskwy, i z jenerałem Igna- 
tiewem zostaje w nadzwyczajnie ścisłych stosun­
kach przyjaźni. Od chwili wstąpienia Risticza 
do gabinetu, wzmogły się w dwójnasób moskie­
wskie wpływy w Serbii.

Z potocznych tntejszych nowin miejscowych, 
nie wiele ważnego mam do zapisania. Towarzy­
stwo literackie Ateneum, rozpoczęło tegoroczną 
swoją czynność Pierwsze posiedzenie wypełnio­
no popularnemi wykładami historji, w końcu śpie­
wem \ grą.

Świat modny urządził się już zimowo: ope­
ra włoska ma robić wyborne, dwa teatra romań­
skie mierne, teatr zaś niemiecki fatalne interesa. 
Drożyzna wzmaga się pomimo obfitych tegoro­
cznych żniw. Od kilku dni pocisnęła porządna 
zima, śnieg się otrzymuje, a mróz dochodzi do 
12° R, Coś to niezwykłego w miesiącu listo­
padzie.

Wyciąg * protokołów posiedzeń Wydziału
krajowego

z dnia 3., 4., 10., 21., 24. i 31. października, 
dalej z dnia 16. i 18. listopada 1867.

W myśl §. 14. ust^nowy dla słnżby krajowej, 
wydano nominacje na stałe posady prowizory­
cznym praktykantom konceptowym : dr. praw 
Antoniemu Grottowi i Izydorowi Podlewskiemu; 
kancelistom : Hipolitowi Duszyńskiemu i Bernar­
dowi Kalickiemu; kasjerowi Julianowi Horo- 
szkiewiczowi, i adjnnktowi kasowemn, Eml owi  
Ożwadowi; adjuoktom oddziału rachunkowego: 
Adolfowi Stronnerowi, Karolowi Żółkiewskiemu, 
Robertowi Sapałaezyńskiemu, Tomaszowi Jan i­
kowskiemu, Karolowi Iwanickiemu i Edwardowi 
Łopuszańskiemu; nakoniec woźnemu Marcinowi 
Gorczycy i portjerowi Andrzejowi Karmelicie.

Przyjęto do wiadomości zawiadomienie c.k. 
namiestnictwa, że ministerstwo handln ndzieliło 
uwolnienie od opłaty pocztowej dla korespou- 
dencyj i przesyłek pieniężnych wszystkich władz, 
gmin i komitetów, jako też Wydziału krajowe­
go, w sprawach niesienia pomocy poszkodowa­
nym przez tegoroczną powódź mieszkańcom Ga- 
licji.

Celem niesienia pomocy ludności w okoli­
cach, dołkniętych tegorocznym wylewem rzek, 
poczyniono stosowne wnioski do c. k. rządu. 
Mianowicie wniesiono prośbę, ażeby z udzielo­
nej najłaskawiej przez Najjaśo. Pana zapomogi 
bezzwrotnej, w sumie 250.000 złr., nie rozdana 
dotychczas kwota 79.000 złr., przeznaczoną zo­
stała dla mieszkańców, potrzebujących wsparcia 
na zasiewy wiosenne; ażeby wyjednano dla po­
szkodowanych u !gę w uiszczeniach podatków, 
zalegających z lat ubiegłych, i podatków za rok 
b ieżący ; nareszcie, ażeby nżyczano im pożyczki 
za miernem oprocentowaniem i ratalną spłatą. 
Zarazem poruszono ponownie kwestję względem 
uregulowania znaczniejszych rzek w kraju i wy­
jednania w tym celu ze skarbu państwa odpo­
wiedniej sumy. Nakoniec uchwalono wyrazić 
przy tej sposobności podziękowanie hr. W łady­
sławowi Badeniemu i p, Zygmuntowi Kozłow­
skiemu, którzy L,a zaproszenie Wydziału krajo­
wego z uznania godną gotowością obywatelską 
pospieszyli wziąóć udział w czynnościach komi­
sji minHerjalnej, wysłanej w celu obdzielenia 
przez Najjaśniejszego Pana przeznaczoną zapo- 
mogą poszkodowanych wylewem mieszkańców, 
nie żądając z tego powodu żadnych diet i ko­
sztów podróży z funduszu krajowego.

Na udzielone przez c. b. namiestnictwo we­
zwanie ministra spraw wewnętrznych o zaasy- 
gnowanie z funduszu krajowego zasiłku dla do­
tkniętych tegorocznym nieurodzajem austrjackich 
wychodźców w maltańskiej części Bessarabii, od­
powiedziano, źe udzielenie żądanego zasiłku jest 
niemoźliwem, ponieważ w budżecie przez sejm 
uchwalonym, na podobne wydatki żadna kwota 
do dyspozycji Wydziału krajowego oddaną nie 
została, a odwołanie się do kraju, który od lat 
kilku różnemi kieskami elementarnemi dotknięty 
bywa i pod ciężarem podatkowym upada, ż a ­
dnego nie mogłoby mieć skutku.

Przyjęto do wiadomości trzy okólniki c. k. 
namiestnictwa, wydane do wszystkich urzędów 
powiatowych i do magistratu krakowskiego

względem wykonania ustaw z dnia 15. sierpnia 
1866 i z dnia 2. lutego 1867. Pierwszy z dnia 
5. sierpnia 1867 do I. 48.216 stanowi, że prawo 
wyborów członków czasowych do komitetów pa­
rafialnych dla spraw, tyczących aie budowania 
nowych i utrzymania istniejących budynków ko­
ścielnych i plebańskich, jakoteż do załatwienia 
spraw konkurencyjnych, przysługuje wyłącznie 
stronom w §. 16. ustawy z doia 15. sierpnia 
1866 wyraźnie wymienionym, nie zaś wszystkim 
pojedynczym kontrybuentom,

Okólniki z d. 25. sierpnia 1867 do 1.31.162 
43 395 zawierają zaś przepisy, w jaki sposób 
mają być ściągane od parafian datki celem u- 
tworzenia funduszu zapasowego na pokrycie ko­
sztów stawiania i głównych reparacyj budyn­
ków kościelnych i plebańskich, jako też datki, 
któremi stosownie do §. 4. ustawy z d. 15. sier­
pnia 1866 przyczyniać się winni parochowie do 
funduszu konkurencyjnego.

Na zapytanie komitetu parafialnego dla spraw 
kościelnych obrz. rz. kat. w Sanoku, czyli woj­
skowi, konsystnjący w parafii w myśl u. z dnia 
2. lutego 1867 o utworzeniu funduszu zapaso­
wego na pokrycie kosztów stawiania i repera- 
cyj budynków kościelnych i parafialnych, mogą 
być pociągani do uiszczania datków parafialnych, 
odpowiedziano, że wojskowi, mając swoją oso­
bną parafię wojskową, nie mogą się liczyć po­
między parafian w myśl art. III. ustawy.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
f . n. r ’ r  ,  +  r *  * i i # - ,  -

K r o n i k a .

— P ią ty  o d c zy t  p o p a la m y  na dochód funduszu 
wdów i sierót po członkach Stowarzyszenia wzajemnej 
pomocy rękodzielników mieszczan lwowskich, odbędzit 
się w niedziele dnia 8. grudnia r. b. w sali ratuszowej 
Dr. med. p. O s k a r  W i d m a n  wykładać będzie u 
p o k a r m a c h  i t r a w i e n i u .

Początek wykładu o godzinie p ó ł  do c z w a r t e  
z południa z powodu w tejże sali później odbyć sir 
mającego koncertu na dochód czytelni akademickiej.

— L w ó w  d. 5. grudnia. Dowiadujemy się. że w 
tych daiach (9. grudnia) odbędzie się wybór przełoźo 
nych gminy starozakonnej we Lwowie na następn< 
triennium.^ Nie możemy nie uczynić uważną gmin; 
izraelicką na ten akt uroczysty. Wiadomo albowiem, 
i e  przy teraźniejszej organizacji życia społecznego 2 
rozwinięciu się konstytucji w życiu naszem, nadewszj 
stko zdatnych mężów potrzeba, którzyby postępując ? 
duchem czasu, przyczynić się mogli do o św iecen i  
swych współbraci, wskazując im drogę, prowadzącą dt 
osiąsfnienia celów narodowych.

Z tego też powodu trzebaby wybierać na przeło 
żonych gminy tylko ludzi postępowych i światłych.

— C za so p ism o  i lu s tro w a n e .  Temi dniami wyjdzi- 
pierwszy zeszyt miesięczny zapowiedzianego od da 
wna czasopisma ilustrowanego p. t. Strzecha, które wy 
daje księgarz tutejszy, p. Ryehter.

— K ra k ó w  dnia 2. grudnia. Późno dow iedziaw szy
się o szczegółach posiedzenia Rady nadzorczej Towa  
rzystwa ubezpieczeń od ognia dopiero teraz mogę prze 
słać sprawozdanie.

Zebranie było liczne, bo oprócz kilku członków 
przez śniegi w górach zasypanych, lub z innych wa 
żnych powodów nie mogących przyhyć, zebrali siy 
członkowie Rady nie'ylko blisko Krakowa, ale i ■ 
kilkadziesiąt mil od niego mieszkający. Narady trwał, 
przez trzy, dni od rana do wieczora, albo raczej don?  
cy, bo do 8 lub 9tej godziny. Najważniejszą czynności* 
Rady było mianowanie dyrektora referenta. Wybór p.idi 
jak łatwo było przewidzieć na p. Kieszkowskiego, któ­
ry dotąd okazał wiele zdolności, pracowitości i zapo­
biegliwości. Wybór pana Soleckiego na pełnomocnika 
do Lwowa, był tylko czczą formalnością, boć Rada ni*- 
mogła zrobić inaczej, jak mianować tego, kogo przeć 
stawiła dyrekcja, która jest odpowiedzialną za pełno­
mocnika, więc właściwie sama go mianować i odwoły­
wać powinna. Zdaniem wielu, które i ja podzielam, 
reprezentacja Towarzystwa we Lwowie, wcale jest nie­
potrzebna. Przymnaża to kosztów, utrndoia i opóźnra 
bieg interesów, i mnoży bezpotrzehnie pisaninę. Na Ra­
dzie dały się słyszeć głosy za zniesieniem reprezenta­
cji lwowskiej, lecz dyrekcja oparła się temu i Rada 
poszła na teraz za jej zdaniem.

Urzędnikom niższym,, dodano na czas sześciu mie­
sięcy po 10% pensji dla bezżennych, a po 20% dla żo­
natych, co z nwagi, źe za czynności g rad o w e  dostali 
15% pensji, pozwoli im jako tako przetrwać tę ciężką 
zimę, i 9tawia ich w położeniu o wiele lepszem od nie­
jednego urzędnika rządowego, że już nie wspomnę o 
mnóstwie oddalonych urzędników, którzy w biurach 
rządowych po całych dniach za 70 centów pisują, byle 
z głodu nie umrzeć.

Rada postanowiła kupić dom w Krakowie i wyzna­
czyła komisję do przeprowadzenia tego interesu. Zda­
je się, iż zadanie komisji nie będzie trudne, bo więk­
sza część domów jest do nabycia za bardzo nizką cenę 
Chodzi więc tylko o zrobienie wyboru. Rada nadzor­
cza oprócz innych przedmiotów załatwiła też kwestję 
ubezpieczenia życia, polecając dyrekcji przygotowanie 
na czerwiec projektu statutów. Kto wie czy Towarzy­
stwo dobrze wyjdzie na tem nowem ubezpieczeniu, 
czy zwłaszcza w początkach nie będzie musiało znacznie 
dopłacać, ale jeżeli warunki ubezpieczenia będą lekkie, 
jeżeli stowarzyszenie urzędników prywatnych kwestię  
emerytury zamieni w kwestję ubezpieczenia życia, wte­
dy ta nowa gałęź ubezpieczeń odda krajowi znaczną u- 
aługę, bo nauczy liczną klasę mieszkańców, że trzeba 
tylko na siebie, na swą pr?,cę i oszczędność rachować 
nie oglądaj»c się na datki cudze i nie spuszczając się 
na boską Opatrzność.

Obrachunek upłynionego półrocza, wykazał w dzui 
le ogniowym większy dochód, a mniejszy rozchód jV 
w roku zeszłym. W dziale gradowym dostaną ubezpie 
czeni 10% zwrotu.

Równocześnie z Rftdą nadzorczą Towarzystwa ! 
bezpieczeó, odbył swe posiedzenie Wydział Wielki b ” 
sy oszczędności. Złożone mu sprawozdanie okazał0 
ostatnim roku wzrost interesu z 110,000 do 180.000 zł? 
i czysty zysk w ilości 2000 złr. Rezultat tan moźn^ na­
zwać bardzo dobrym, zwłaszcza, źe kasa oszczędność1 
krępowana jest w czynnościach swoich przez statut, 
którego zmiany na przeszłem zebrania (w czerwcu) u- 
chwalone i zaraz c. k. namiestnictwu do zatwierdzenia i
przesłane, zapewne niebawem ze Lwowa nadejdą I
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przyczyni# się wielce do wzrostu tej nader pożytecznej 
instytucji.

PS. W tej chwili dowiaduję się, iż nadeszła wła­
śnie z c. k. namiestnictwa odpowiedź odmowna Później 
będę się starał przysłać do gazety treść j ĵ motywów, 
będzie to howiem rzecz ciekawa dowiedzieć się, dla­
czego e. k. namiestnictwo widzi np. niebezpieczeństwo 
w pożyczkach na zastaw srebrnych i złotych monet 
zagranicznych, lub innych kosztowności, gdy pożyczki 
na zastaw papierów publicznych uważa za pewne, po­
mimo tak zmiennego ich kursu ? (W sprawach zakła­
dów kredytowych nie orzeka namiestnictwo, lecz mini­
sterstwo ; p. r.)

— P r o c e s  p r a so w y  w  P a ry ża .  Jeden z dzienni­
ków paryzkicb, Courri&i' franęais, wyraził się był w sier­
pniu r. b w sposób nieprzyzwoity o żonie posła au- 
strjackiego w Paryżu, księżnej Metternich. Z tego po­
wodu poseł wytoczył redakcji proces o obrazę honoru, 
a redaktor, p. VermoreI, wydrukował pozew wraz z 
drugim artykułem, jeszcze bardziej obrażającym. Poseł  
wytoczył więc drugi pozew, a rząd francuzki ze swej 
strony pociągnął dziennik do odpowiedzialności za nie­
prawne ogłoszenie pozwu drukiem. Najciekawszem zaś 
jest, że wplątana w potrójny proces redakcja nie mo­
gła znaleźć adwokata, któryby się podjął bronić ją 
przed kratkami aądowemi. Nakoniec znalazł się ieden, 
który się podjął obrony pod warunkiem, źe redakcja 
wohec sądu przeprosi księżnę. Wiadomo, źe Izba ad­
wokatów w Paryżu liczy w swem gronie członków, 
reprezentujących najskrajniejsze właśnie opinie polity­
czne, jeżeli więc żaden adwokat nie chciał podjąć się 
obrony w tjm  wypadku, to nie stało się to z uległości 
dla rządu lub przez wzgląd dla posła austrjackiego, ale 
w skutek ogólnego w narodzie francuzkim i tak chwa­
lebnego uczucia grzeczności i uszanowania dla kobiet. 
Uczucie to obraził p. Vermorel, wyrażając się w spo­
sób nieprzyzwoity o księżnej Metternich, która jest 
wprawdzie królową salonów paryzkicb, ale nie odgry­
wa żadnej roli politycznej.

Z obrazu M a te jk i , przezwanego „Upadek Pol- 
aki“, a nabytego przez N. Pana, zajęto w Paryżu ry­
sunek, który w odbiciu drzeworytniczem umieszczony 
jest w albumie, wydawanem tam p. t. IJexpo8iUon «m- 
oeraelle.

— N a j n o w s z e  w ia d o m o śe i ,  które Dziennik Waraz, 
otrzymał od swego korespondenta z Zurychu, nie ustę­
pują w niczem owym doniesieniom, o których zdaliśmy 
sprawę przed miesiącem. Oto dowiadujemy się z nieb,  
źe  Jan Dobrzański, dawniej już mianowany naczelnym 
wodzem jednej „dekady wojennej* lwowskiej, otrzymał 
obecnie godność , naczelnika ruchu* w G. dzielnicy w.  
Lwowa. Gdy Lwów ma tylko 5 dzielnic, więc jest to 
rzeczywiście tylko nominacja na naczelnika ruchu inparti- 
bua infidelium„ Korespondent Dz. Waraz„ jest zresztą tak 
skrupulatnym co do szczegółów, że podaje nawet datę, 
pod którą „Rząd narodowy* wydał powyższą nominaoję.

— (£) Teatr. W niedzielę śpiewano H a l k ę ,  i to 
gorzej niż zwykle, bo mimo tego, źe panna Kwiecińska 
była mocno ciei plącą, nie odłożono przedstawienia tej 
opery na iuny wieczór. Przedwczoraj znowu dramat 
K o b i e t y  z k a m i e n i a  wypadł tak licho, źe na­
wet nieliczni zwolennicy obecnego kierownictwa naszej 
sceny nie mogli utaić swego zgorszenia. Najmocniej 
dawał się czuć brak ożywionej całości, dyalog rwał 
się i wlókł ospale, bez interesu dla widzów. Najgłó­
wniejsze dwie role były źle obsadzone Panna Górecka 
jeszcze nie posiada dostatecznie wyrobionych sił arty­
stycznych, by przedstawić zalotnicę taką, jak Marco , 
która całem postęp waniem i zjawieniem się swojem 
powinna ohurzać nietylko moralistę Degenais, ale wy­
wołać lub uzasadnić to uczucie w duszy każdego 
widza. Piękna powierzchowność i wytworna toaleta nie 
jest wszystkiemu czego wymaga ta rola, bosą  to tylko  
rzeczy podrzędnej wagi; głównym środkiem sprawienia 
odpowiedniego efektu jest tu Ltkzwana niema gra, któ­
rą potrzeba studjować i wyrabiać. Jeżeli pisma war­
szawskie pochwaliły p. Góieeką w tej roli, to wyrzą­
dziły jej bardzo złą przysługę; nic łatwiejszego, jak 
zwichnąć początkujący talent niewczesnemi pochwałami

i zbytecznem pobłażaniem Zresztą jeżeli panna G. po 
siada zmysł artystyczny, powinna sama zrozumieć, cze­
go jej nie dostaje. Nie powiódł s ię  także pierwszy wy­
stęp p. Kwiecińskiego w roli Rafaela. Autor chciał bo­
hatera swego zrobić w z g 1 ę d n i e  tylko śmiesznym , 
t. j, śmiesznym jako poetę, jako człowieka uczuciowe­
go w oczach zimnego i zepsutego świata paryzkiego , 
tu zaś Rafael był b e z w z g l ę d n  i e  śmiesznym, a o- 
siągnął ten opłakany rezultat głównie za pomocą nie­
naturalnych, manierowanych ruchów. Jedną taką próbę 
można przebaczyć, ale jeżeli dyrekcja myśli nas ba­
wić i zachwycać częściej samemi tylko okazami po­
czątkujących dopiero talentów, to sądzimy, że scena w 
stołecznem mieście nie jest sfcosownem do tego polem. 
I tak już przedwczorajsze przedstawienie miało zupeł­
nie cechę teatru amatorskiego. Moźcby lepiej było po­
pisy takie odbywać w kółku prywatnem. a dopiero w y­
kształciwszy dostatecznie nowych artystów, wystepy- 
wać z nimi przed publiczność płacącą.

Większe niż zwykle zaniedbanie, które spostrzegli­
śmy w tera przedstawieniu, nie ma być bez kozery. 0- 
tożnie było czasu do odbywania potrzebnej ilości prób, 
bo dyrekcja skupia wszystkie swoje siły, przygotowu­
jąc nam siarczystą jakąś niespodziankę, jakąś Piękną 
Heleuę, Galatee czy coś podobnego. Wobec t a k i c h  
wysiień artystycznych, zamilknąć musi wszelka nieprzy­
chylna krytyka,,. Niech żyje Offenbach i Piękna Galatea!

{ Oto granitowa skala, o którą muszą się rozbijać 
wszystkie pojednawcze zamiary cesarza Napo­
leona.

Z najświeższych wiadomości, które doszły 
z wiecznego miasta, nie można także posądzać 
Rzymu o chęć zbliżenia się do Wiktora Emanu­
ela. Ma być rzeczą pewną, co potwierdza 2e 
swej strony florencka hazione, że kardynał An- 
tonelli przygotowuje rodzaj memorandum, w któ- 
rem postara się udowodnić, na podstawie listów, 
znalezionych przy pojmanych i zabitych naczel­
nikach ostatniego powstania, że główną spręży­
ną całego ruchu był gabinet florencki. Kanclerz 
przeszłe ten memorjał wszystkim katolickim mo- 
efifstwom. Dodajmy do tego nadzwyczajne zbro­
jenia się Stolicy apostolskiej, a będziemy mieli 
nowe dwa dowody, że kurja rzymska pragnie 
utrzymać eo najmniej status quo.

We Włoszech stronnictwo czynu nie zasy­
pia sprawy. Wprawdzie nad granicą papiezką 
nie tworzą się nowe pułki ochotnicze, lecz za to 
koło Frosinone krążyć ma parę dawnych oddzia-

L w ó w  d. 6. grndnia.
Sprawą, zajmującą nwagę całej dyplomaty­

cznej i niedyplomatyeznej Europy, jest ciągle 
sprawa konferencji. Jednego dnia piszą, że mo­
carstwa przyjęły zaproszenie francuskie, a na­
zajutrz, jak  to niedawno mieliśmy dowód na 
Kreuzzeitung, te same dzienniki twierdzą, że pro­
jektowi konferencji stoją niezmierne przeszkody 
na drodze. Jeźli jest prawdą co donosi półnrzę- 
dowy VEtendard , t. j. że nietylko państwa po­
mniejsze, ale i Austrja w połączeniu z Moskwą 
nadesłały do Paryża przychylną odpowiedź, to 
śmiało możemy powiedzieć, źe dyplomaeja fran- 
enzka zrobiła bardzo wiele, bo jej się ndało o- 
derwać gabinet petersburgski od Berlina i Lon­
dynu, z któremi w bieżącej sprawie zaczynał 
iść ręka w rękę, lecz mimo tego nie dokazał je  
szcze wszystkiego, gdyż Bismark i Stanley żą­
dają bez przerwy ściśle określonego programn 
i zupełnego cofnięcia się Francji z Włocb, na co 
Francja nie chce* zgodzić się do dnia dzisiej­
szego.

Co się tycze Włoch, to odsyłamy czytelni­
ków do odpowiedniej rubryki w Przeglądzie po­
litycznym. Tu dodamy jeszcze, źe prócz Pongolo 
i Frankfurter Journal} podaje także i Courrier 
Franęais program przyszłej konferencji, na który 
uprzednio zgodzić się miały Włochy z Franc ją, I tak: 
1) całe tery tor jnm kościelne przypadnie Wło­
chom, które do Rzymu wyszlą swą za łogę ; 2) 
Florencja pozostanie stolicą Italii, Rzym zaś gło­
wą katolickiego świata i siedzibą papieża; 
3) w miarę liczby swych katolickich poddanych, 
mocarstwa wyznaczają Ojcu świętemu większą 
lub mniejszą dotację.

Każda ważna aprawa rodzi najrozmaitsze 
pogłoski. My je powtarzamy z obowiązku po- 
litNCznycb kronikarzy, lecz gdyby nas zapytano, 
jaki z nich wyprowadzić wniosek, to chyba ten, 
że wszyscy ebeą wiedzieć Coś stanowczego i 
dla tego gnbią się w najrozmaitszych domysłach. 
Zresztą między Włochami a Rzymem widzimy 
tak sprzeczne iDteresa, że niepodobieństwem 
przypuścić, a b y — czy to na drodze konferencji, 
czy jakiego innego dyplomatycznego aktn, mogło 
przyjść do ostatecznego porozumienia. Włochy 
bez popełnienia samobójstwa, nie ehcą się zrzec 
Rzymu — a kurja rzymska be& popełnienia sa­
mobójstwa nie może się zrzec świeekiej władzy.

Ostatnie wiadomości.
Izba niższa w ustawie zasadniczej o wła 

dzy wykonawczej, uchwaliła był a ,  iż w Wio 
dniu ma istnieć n a j w y ż s z y  s ą d ,  j a k o  k a ­
s a c y j n y  t r y b u n a ł  dla wszystkich krajów 
To określenie dozwalało zaprowadzenia najwyź 
szych sądów w krajach koronnych. Izba wy ż ­
sza zmieniła tę ustawę w ten sposób, iż w W ie­
dniu ma istnieć sąd n a j w y ż s z y  i s ą d  k a ­
s a c y j n y  dla wszystkich krajów. Wydział kon­
stytucyjny Izby niższej przyjął tę zmianę, bo ją 
popierał minister sprawiedliwości,-p. Hye. Nowe 
więc ścieśnienie autonomii!

Według starej Pressy nietylko ksiądz arcy­
biskup W i e r z c h 1 e j  s k i i p. S z y w o n o -  
w i e z, a l e i  hr. L a n  c k o r o ó s k i  głosował w 
Izbie panów za wnioskiem większości, ścieśnia 
jącym autonomię krajową.

Według wiedeńskiego telegramu nadesłane 
go do Suddeutsche Presse utrzymał hr. Criv Ili po ­
lecenie, aby w imieniu cesarza nie będąeegojużi . j _________ • ______________________________________________________ .łów powstańczych, których władzom włoskim ' je d y n y m  i wyłącznym czynnikiem p ra w o d a w stw a ,

nie udało się jeszcze rozbroić, i jak  donoszą 
dzienniki paryzkie, oddziały te gotowe są wal­
czyć każdej chwili na posiadłości ; .usa IX. —
Z Rzymu wysłano nad granicę nowych 2.000 
żołnierzy.

Ostatnie wypadki zbratały w królestwie 
Włoskiem większą część stronnictwa umiarko­
wanego z takzwaną czerwoną lewicą. Złączeni 
w jeden silny zastęp, pragną oni w Izbie posel­
skiej rozpocząć walkę z Menabreą odmówieniem 
prowizorycznego budżetu.

Zjawisko takie każe usunąć się teraźniej­
szemu prezydentowi ministrów, chyba że sam 
znajdzie w sobie tyle odwagi, aby niezwłocznie 
rozwiązać parlament, rozpisać nowe wybory — 
i jeźli tego okaże się nagląca potrzeba, przepro­
wadzić zamach stanu. Ten ostatni środek mógł 
być dobrym, lecz na początku bieżącego roku, 
przed ostatniemi wypadkami. Dziś wzburzenie 
jest za wielkie; dziś tajne proklamaeje Mazzi- 
niego krążą w nadto wielkiej ilości; dziś pomi­
mo woli łączą się czerwoni ze zwolennikami j 
zdetronizowanych K&iąźąt (bo gdzie idzie o za­
burzenia, to borboficzycy przyoblekają się ultra- 
liberalnym płaszczem) dziś, mówiąc krótko, jes t  
taki stan na półwyspie, że zamach stanu rzucił­
by większość narodu jeźli już nie na pole jawne* j

żądał w Rzymie zwolnienia z konkordat,  w 
przeciwnym bowiem razie, cesarz bez względu 
na konkordat, pozostawi dalsze kroki prawodaw­
stwu.

Półurzędowy korespondent do Dresdner Jour­
nal donosi, że Austrja radziła najnowazemi cza 
sy z Francją nad sformułowaniem stanowczych 
i ogólnie obowiązujących zasad konferencji, po 
niewaź ich charakter mógłby być teraz tylko 
doradczy.

Szwajcarska Rada związkowa oświadczyła, 
że weźmie odział w konferencji, jeżeli ta bę­
dzie miała charakter europejski, tj. jeźli cała 
Europa weźmie w niej udział. W przeciwnym 
razie udział Szwajcarji nie zgadzałby się z j e j  
stanowiskiem neutralnem. Rada nie żąda po­
stawienia programu z góry, ale też nie przypu­
szcza, by rezultat obrad był dla którejkolwiek 
strony przymusowo obowiązującym.

Listem apostolskim kardynał d Andrea za 
wieszony został w godności kardynalskiej.

Dnia 3. bm. odbyła się w Mnicbowie pierw 
sza konferencja wojskowa, na której prócz mi­
nistra wojny wzięli także ndział posłowie wur- 
tembergski, badeński i książę Hohenlohe.

Wedłng dobrze poinformowanej Debatty, wio 
deńskiej, ministerstwo greckie nwaźało za sto

G o s p o d a r s t w o ,  p r a w m y  o t  1
handel.

Lwów d. 5. * rudnia. (Z g ie łd y )  To­
wary: Potaż słomiHiiy lOOfc. w, 8.50: *u- 
kurudza korzec 160ft. z d ^ yp k ą  do 170ft. 
7 złr. na kwiecień i maj 1868.

W ykaz kursujących 
i^ych :

banknotów i
biletów skarbo1

Z końcem listopada 1867 roku było w 
o b ieg u :

A, według* rejestrów pro­
wadzonych wuprzyw. nustrja- 
ckim banku narodowym a o 
becnie sprawdzonyt h :

1. Częściowych przekazów 
hipotecznych:
8£») opiewających na monetę 
konwencyjną 13.250 złr. tj w 
walucie austr. 13 912 zł 50 c.

b) opiewających na waluty 
austr, 99>109 050 złr.

razem . 99,122.962 50
2. Banknotów jedno- i pię- 

cioi eńskowych uznanych za 
noty państwa :

jednoreńskowych 25.837.08'j 
sztuk, tj. 25,837.0^0 złr. pię- 
cioreńskowych 3.798.112 sztuk 
tj. 18,990.56 t złr. razem 29 m.
635.192 szt  t. j..............................44,827.640 —

B. Formalnych DOt państwa 
wydanych z zamknięcia przez 
komisję :

jednoreńskowych 50 025 804 
®ztuk, tj. 50,025 804 złr., pie- 
cjoreńskowych 22,617.638 szt.
H* H2.588.l9ó złr., piećdzie- 
sjęcioreńskowych 1,868~.707 sz.

'^3,435.350 złr. razem 74 mii.
412,149 szt. tj. . . . . . 256.049.344 -

razem . . 399,998,946 50
t i Dnia 2. grudnia b. r. od-
a • w myśl najwyższych patentów z
bn A7ol’ ? arca 1®1S * 23- grudnia 1859 ro- 

4<pte losowanie dawnego długu pań­
s t w a i  wyciągnięto nr. aerji 407. 

t_i* Zftwiera karyntyjskie stanowe
obligacje skarbowe, a mianowicie: Dr. 2f)0
do nr. zćob włącznie, o pierwotnej stopie
procentowej 3 jt pret. i nr. 1 do nr. 13-'4
włącznie o pierwotnej stopie procentowej 
4 proc. w ogólnej sumie kapitału 10317.094 
złr. 48 c.

Poznańska «póH<a: Bniński, Chła 
p o w s k i .  P later  i ap. złe interesa robiła w 
roku 1866(7. Z ogłoszonego właśnie bilansu

pokazuje sie, że niet> Iko nteosią^nęła ża- 
di.ego aysku; ale natomiast miała niedo- 
hoiu 8198 talarów. Niedobór ten powstał 
mianowicie ze straty na papierach publi­
czny, h, która w operacjach roku zeszłe o 
bwój początek bierze, i na rok bieżących 
sp»dła; z nadebranych roku zeszłeso i w 
bilansie przyszłorocznym policzonych 6.000 
talarów procentów i z 1.400 tał. kosztów 
administracyjnych w tym roku zamieszczo­
nych, a do roku zeszłego należących. Po­
zycje te powiększyły dywidendę roku ze-

i
rekcia skarbu wydzierżawia dnia 18., 19 i 
20. Łrrudnia myto drogowe w Topolirłńeh, 
Rymanowie, Dąbrówce, Olszanicy, Ustrzy­
kach i M\tar/.u.

Edy kta. Sąd obwodowy w Stanisławo­
wie zawmdfimia Olimpię Giżycką i Amalje 
Remerową o pozwie Józefy Płockiej pt<>2 00Ó 
z ł r . ; kurat. dr. Eminowicz i Kwiatkowski. 
Ten sam sąd zawiadamia Olimpię Giżycką 
i Amalię Remerową o pozwie Lubiny B%rło- 
żyrtskiej pto 10.000 złr. Kurat ciź sami. — 
Sąd krajowy we Lwowie zawiadamia Fran-

go wybucha, to z pewnością na drogę tajnej j sowne oświadczyć, iż zgadza się z deklaracją 
konspiracji, która ostatecznie wiodłaby zawsze \ moskiewską, tyczącą się zastosowania systemu

nieinterwencji na Wschodzie,

Telegramy „Gazety Narodowa i 1.
P a r y ż  d .  6 .  g r n d n i a .  Na wczoraj- 

szem posiedzeniu Ciała prawodawczego przema­
wiał minister Rouher; usprawiedliwiał on inter- 
weneje rzymska ze stanowiska moralnego, reli­
gijnego i socjalnego, i rozwodził się nad myślą 
religii, którą Garibaldi w miejsce katolicyzmu 
wprowadzić zamierzał. Zachowanie się rządu 
włoskiego było aż do 21. sierpnia b. r. szcze- 
rem, później był dla Garibaldzistów uprzejmym, 
uległym, więc współwinnym. Francja udała się 
do Rzymu, aby powstrzymać rewolucję, która 
mi.ała na widoku trzy stopniowania: Rzym,
Florencję, Paryż. Żądamy gwarancji dla bez­
pieczeństwa papieża. W ł o c h y  n i g d y  n i e  
o w ł a d n ą  R z y mu .  (Oklaski,) Równocześnie 
rząd francuzki pragnie utrwalić jedność Włoch 
Te dwie rzeczy muszą obok siebie istnieć.

Rouher żąda od Ciała prawodawaczego 
wotum zaufania, życząc sobie, aby między wię­
kszością nie było niejedności.

i ni kto
f LI *y ***!«*« ae. | , } ;

do rozkłada jedności włoskiej
Z Berlina i Loodynn nie doszło nas dziś 

nic, coby na szczególniejszą zasługiwało nwagę. i 
Natomiast piszą z Hu Patyna do Allg. Z t g źena- j 
sza sąsiadka Moskwa zgromadziła na zimowe 
leże do koła Konstantynowa znaczną siłę zbrój, 
na —  a w Kamieńca Podolskim zostawiła tylko 
4000 ludzi pod dowództwem jenerała  Guilden- 
schmita. W samym Konstantynowie założono 
wielką pracownię amanieji działowej i karabi­
nowej, a pomiędzy wojskowymi iest głębokie 
przekonanie, że cała armia zmobilizowana raszy 
na wiosnę kn granicy tnreckiej. Z tych przygo­
towań nie trudno się przekonać, że gabinet pe­
te rsb u rsk i  marzy ciągle o ostatecznem wypeł­
nienia programn Piotra Wielkiego. Lecz czy w 
tych zamiarach n e przeszkodzi mu Zachód, któ­
ry w sprawie wschodniej porozumiał się stano­
wczo z Aast r ją? Już w Serbji, która zdawała 
się być szc erą przyjaciółką planów G rczakowa, 
nie idzie Moskwie tak, jak  się tego spodziewa­
no po świeżej zmianie naczelnika książęcego ga- 
bineta. Nowy prezes p. Ristiez, znany jako zwo­
lennik polityki moskiewskiej, mn«iał prawie w 
dnia, w którym rozpoczął swe czynności, złożyć 
swą godność w ręce Milana Petroniewicza. Dy­
plomacja francuzka odegrała ź pewnością głó­
wną rnlę w tej zmianie.

szłego wypłacony kasztem bieżącego. P^- /  ciszha Kratocbwila o nakazie płatniczym,
niewaO jednak spółka ma fundusz rezerwo­
wy, więc w obeouein położeniu rzeczy pro- 
ponnją wspólnicy f i r m o w i  akcjonariuszom, 
zgodnie z Radą nadzorczą, aby niedobór 
ten b>ł pokryty w całości z funduszu re­
zerwowego, i aby z funduszu tego wypła­
cone zostały za rok 1866(7 po 4% prowizji, 
czyli za każdą akcję po 8 talarów, razem 
za 2500 akcyj 2*000 talarów, pozostawia­
jąc na rok bieżący kapitału akcyjnego 
600.000 i funduszu rezerwowego 20.411
talarów.

Spółka zajmowała się w tym roku wy­
łącznie prawie tylko operacjami feinkier- 
skiemi, odstąpiwszy oałkiem od pierwo­
tnego swego zadania, t.j. od wykupu ziem, 
narażonych w drodze subhastacji na przej­
ście w ręce obcokrajowców; w tem to od­
stąpieniu od pierwotnej myśli szukać podo­
bno wypada głównej przyczyny niepowo­
dzenia spółki.

(PL) P e sz t  d. 2. grudnia. Okowita za­
chwiała się ostatniemi dniami w cenach. 
Zbożówkę z trudnością tylko pozbywano 
po cenie 56“ 56*/, kr. za gradus. Tranzak- 
cje sa szczupłe.

(5̂ ) W iedeń dnia 3. grudnia. Handel 
wełny w niemiłem jest położeniu. Wielką  
podażą produktu, sprowadzonego z zagrani­
cy. produkt krajowy bywa wypierany z 
targowic. Tyczy się to nietylko wełny su- 
rowej, ale także przędzy i gotowych w y­
robów. Ceny wełny krajowej spadły o 20%  
prawie. Notujemy; Jednostrzyźną bardzo 
cienką 170-180, przednia 12‘>-13.% pośle­
dnią 90 — 100. czesankę 90-110 ,  dwustrzy- 
źną zimowa 5 5 -1 05 ,  martwiezke 100—140, 
garbarską 5 0 - 9 0  złr. za cetnar."

Częfó urzędowa.
L icy ta c je .  Powiatowa dyrekcja skar­

bu w Sanoku wydzierżawia dnia 16— 19. 
bm. podatek kODSumcyjny od mięsa i wina 
w Brzozowie, Dukli, Dynowie, Jaśle, Ko­
łaczycach, Krośnie, Rybotyczach, Ryma-  ,VJ ________ ___ ___
nowie, Sanoka i żmigrodsie. Ta sama dy- |  Srebro za 100 zf. w. a, ,

przeciw niemu wydanym pto 500 złr. 
Sąd obwod »wy w Przemyślu zawiadamia 
Jjina Chryzostoma Konstantego Dwerni­
ckiego, Lubinę Stetkiewiczowę i Zygmun­
ta Stetkiewicza o pozwie pto 2.009 złr., 
ciężących na cenie kupna dóbr Pakoszów- 
ka i Lalin; kurat. dr. Mochnacki. Reęer. — 
Tenże s d zawiadamia Bonawenturę Wisło­
ckiego o pozwie Tadeusza Wiktora o e l i ­
minację prawa dwuletniej dzierżawy części 
dóbr Pakoszówka i Lalin. — Sąd krajowy 
lwowski zawiadamia Zygmunta Rodakow­
skiego o pozwie Emila Strzeleckiego pto 
kilku sum, prenotowanych na sumie 6.000 
złr. dla Zygmunta Rodakowskiego na real­
ności nr. 144 we Lw owie; kurat. dr. Mę- 
ciński. — Sąd powiatowy w Głogowie wzy­
wa Jana Tęczę do spadku po Wojciechu 
Tęczy. — Sąd krajowy,we Lwowie zawia­
damia spadkobierców Salomona Menkesa o 
pozwie dr. Kornela Lewickiego względem 
usprawiedliwienia prenotacji sumy 600 złr. 
na dobrach Torhow i Machnowce.

K u r s  l w o w s k i ,
z dnia 5. grudnia

«

Dnkat holenderski . . .
Dukat cesarski . . . .  
Moskiewski półiraperiał . 
Moskiewski rubel srebrny. 
Moskiewski rubel papierowy 
Pruski talar kur. . .
Galie, listy zast. w. a.
Galie, listy zast. m. k.k ^
Gal listy zast. b. hipot.j 
Galicyj. ohłig. indem. I *  o 
Akcje kolei żel. gal. |  s
Akcje kolei lw. czerń. ! ■*
Pożyczka narodowa |

Uaj t̂ Żądają
w. a. w. ae i
zł. | ct zł.jct |

6 I70 5 79
7 h 35 j

9 90 1 i
■ 80 1 85
1 65 1 *8
1 77 1 79

79 O 8“ tiO
82 95 83 9>
94 25 94 88
65 0 K6 r0

'203 00 05 50
16; On1 <68 00
65 50;“ 66 [75

w walucie austr.) 0 K3.

Wiedeń 4. grndnia

5 Metalik* na wal. austr. 
n Pożyczka naród. . .
„ Metaliki na m. k. . •
* Obi. ind. niż. aust. .

węgierskie .
chor. i sław. . 
galicyjskie .
bukowińskie, 
siedmiogr. .

*
n

n
n

Austr. ^akłniiu krutl. ziem.

EoreA siiffranieftne.
(3-miesięczue.) 

Napoleondory . . , . .
Augsb. 100 złr. nr. . .
Frankf. u. M. 100 . . .
Hamb. 100 mark.
Londyn 10 fot, * , . .
Paryż ICO frank. . , . ,

l i 
| 97 5 0 ‘ 97 7u
■ 92 80 93 00

7S /5 79 25
94 25 95 o

\i 2| u0| 03 j 0(j

1 1 1
9 62 i S 

1 0 •>{ 0 SQ 
V « 2^,'f 0 5 i 
f-8 HO’ 88 9.'i 

'■"iO 5 46
.f 47 70j 47 75

P ła c ,  , Z,daj4 
z h j a Ą  z\-1 e.

80
66 40) 66 60 
57 6-J 57 80 ;OQ rm , A

r* 4. grudnia
Półimperjały. . , . rubli 
Listy zastawne III. ok. „

■ * kupon. „
Akcje kol# żel. war.-wied. „

* v * war.-bydg. „

P aryż  
Wenta 3V

4. grndnia

f l  l '00 W  0 ‘ 00 
78 00 78 M
1 l 8 i O-' 00 
0 0 ( 00 00

i 53 1? * 53 83

> j f
62 20 oOPJu

*
»
»

n
*
n

89 50 
70  7 5  
71 CO 
U  r0

:

90 i 0
71 50 
71 75
65 25

64 . F,01 *5 00 
65j501 65,75

P o ź y sa k i  j i

iP r z y je c h a l i  do L w o w a  d . 4. grudnia: 
Pp. Pohorecki E. z Cichobuaza, Buźyński [ 
J. z Pacykowa, hr. GolejewskiA. ż Haras- ! 
aymowa, Hoffmann E. z Siedlisk, Karpiń-;! 
ski M» z Cichobusza, Petrowicz F. z Wó- i 
łoatkowa, br. Gostkowski A. z Szczurowjc, t  
Jouretz K. z Nadworny. Chadecki T. z Zu- j 
rawna, Chajęcki J. z Moskwy i Krajewski 
A. z Czech, Wojtowicz- J. z Wojniłowa,  
Gurski M. z Koszyc, Hudetz W. z Bródek, 
Jaworski A. z Skwarzawy, Przybyłowski 
W. z Stanisławowa, br. Romaszkan M. z 
Horod^nki.

Oblig. gal. pożyczki s i o d e - 1] i |
wej z r* 1866 . . j 99 25 100 00

Losy poż.z r. 183- (całe) «15 i 00 15 i 50 
,  „ ia ł>4 . . 4  76 00 76 75
V » "S60 . . Ą 92 25 92 50
„ * . . .j 75 65? 75 75

m# ,  srebrnej z r. 18641 72 001 72 50
.  • h m j  78 50 79 i 0

Telegrafowany kurę wiedeński 
z dnia 5. grudnia

Oblig. dług. państ. 5% na 100 zł. m. k. 
Potyczka nar. 1854 5% za 100 zł. m.k.
Losy z roku 1860 ..................................
Akcje banku nar. . . . .  . . ,

„ Towarzyst. kred. na 200 gł. . 
Londyn 10 fnt. szterlingów • • • 
Dukaty cesarskie sztuka

^7 i 60 
66 !l0 
83 20 

680|00  
182 40 
1*1 20 

5 77
119 00

■i
n
m

kredytowe * >
ks. Esterhaze^e s t
kSt . . * «
hr. Palfy . , , .
ks. Klary . . . .  
hr. St. Genois . . .
ks. Windischgr^tz .

„ br. H aldsteio . . .
„ Rudolia . . . , .

Akc je b a n k ó w  i praem .
Bfenku naród, austr . . .

* anglo-austr.^. . ,
7aikł. kred. dla h. iprzem . 
Kolei póin. FerdyaMDda .

R Karola Ludw ika. .
„ czoniiowieckiej . . 

Prior. kolei Kar. Lud. za 100
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Pociągi na kolei żelaznej Karola
L u d w ik a :

Odchodzą ze L w o w a o g. 5. m. 10. r,
fi r o g. 5. m. 20. w.
* z K r a k o w a  o g . 10. m. 30. r.
» „ o g. 8. m. 30. w.

Przychodzą do L w o w a  o g.
n n O S*
n d o K r a k o w a  o g,

o g-

8. m, 40. w: 
8. m. 32. i. • 
2. m. 54. r-.M

6. m. 15. ?.
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P o c ią g i  na ko le i  ż e la z n e j  Lwowsko  
C zern iow ieck ieJ ;

Odchodzą ze L w o w a  o g. 10. rano.
» n 0 S* 10. wieczór..
n z C z e r u l o w i e c  g. 6,_25 a .  i
« » g* 6. 30 m. *

Przychodzą do L w o w a  o godz. 5. ran*.
n » o godz. 5. wiec . ,

„ do C z e r n i  o w i e c  g.  8. i b.  
» » w g.  8, 14 m,
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iSięgarmn I .  H. n lC H T L R A  w e  L w o w i e
zaprasza do prenumeraty na ,

P O E Z JE  ZYGM U N TA K R A SIŃ SK IEG O ,
(Lipsk) w 12zeszytach po 50cct. lub wtomach po 2 z łr .— Zeszyty wychodzą co 14 dni.

Każdeeo czasu przystąpić można do prenumeraty na :
PISMA ADAMA MICKIEWICZA PISMA JULIUSZA SŁOWACKIEGO 

w 20stu zeszytach w lOstu zeszytach
po 50 cnt. lub w tomach po 2 złr. Tomy opraw, w płótno sng. z tytułem złoc. po 2 złr. 67et 
M l * Księgarnia przyjmuje obstalunki na wszelkie dzieła literatury krajowej i za­
granicznej* i uskutecznia takowe w najkrótszym czasie, rachując tylko cenę sklepową. 
Dostać można wszelkie czasopisma francuzkie i niemieckie, żurnale dla dam, jakoteź 
wszystkie dzieła wychodząc** zeszytami  2888 1—2

Obwieszczenie.
Dnia 12. grudnia r. b. odbędzie się w 

kancelarji dyrekcji szpitalu pows echyego  
we Lwowie o godzinie 11. rano. publiczna 
licytacja na dostawę cblebs i bułek dla szpi­
talu powszechnego ha rok 1868, od 1. s ty ­
cznia do ostatniego grudnia.

Chęć licytować mający winni być zao­
patrzeni wwadjum w kwocie 8<‘0 złr. w. a.

O bliżs ych warunkach tej dostawy do­
wiedzieć się można w kancelarji zarządu 
szpitalu powszechnego, w czasie godzin 
kancelaryjnych. 2890 1—3

Z  Zarządu szpitalu powszechnego.

M A T *pł K o r n ce  w powiecie Kawskim o 
TT miiv> jedną od tegoż miasta poło­

żona, a o pół mili od gościńca murowanego, 
posiadająca przeszło 1000 morgów obszaru 
dworskiego, a w tern 370 morgów lasu so­
snowego, 25 morgów dębiny, obciążona to­
warzystwem iredytowem w ilości złr. 3500. 
resztę do podniesienia. Reszta zaś obszaru 
zajmują pastwiska, łąki i pole; posiada ona 
przeszło 2000 złr. stałych dochodów z mły­
na i propinacji, oraa papiernię murowaną, 
młyn o trzech kamieniach na rzece Solo-  
kti położony, mieszkac ie dla papierni­
ków, szopy i potrzebne budynki, zabudo­
wania gospodarcze w dobrym stanie i dom 
mieszkalny nowy, jest każdego czasu do 
sprzedania z wolnej ręki. Wiadomość w
miejscu 2891 1—?

L. 3190.
Ogłoszenie.

W celu wypuszczenia w przedsiębior­
stwo dostarczenia żywności dla chorych w 
tutejszym szpitalu powszechnym w czasie 
)d 1. stycznia do ostatniego grudnia 1868 
odbędzie się na dniu 19. grudnia 1867 pu­
bliczna licytacja.

Cena wywołania jest przy każdej d o ­
starczyć się mającej porcji żywności oso- 
)no ustanowiona, a wadium złożyć £*ię ma* 
ące, wynosi według warunków licytaeyj- 
lyeh 3 <0 złr. w. a.

Wzywa się przeto chęć licytowania 
nających. aby do pomienionej licytacji 
ogłosić się zechcieli*

Warunki licytacyjne mogą być każdo- 
3ześnie w godzinach urzędowych w Magi­
stracie tutejszym przejrzane. 2892 1—1 

Rzeszów dnia 1. grudnia 16*67.

Jako hodownik owiec osiadłem 
we L w o w i e .

Szanownych panów posiadaczy ziem­
skich, którzyby ml kierownictwo nad 
swemi owczarniami powierzyć zechcieli 
upraszam, aby w jak najkrótszym cza­
sie mnię uwiadomić raczyli. Wszelkie  
listy proszę przesłać pod adresem : „Gu­
staw Seyfarth“, ulica ś * .  Jańska, 
nr. 4221/, T. Nawrocki,
2887 1—3 hodownik owiec.

Znany powszechnie i podług zdania lekar­
skiego wielostronnie doświadczony

Styryjski sok ziołowy
dla cierpiących ua p iersi.

Dostać można zawsze w świeżym stanie 
po cenie 8 0  c t .  za flaszkę.

J . Kngelhofera Esencja Din- 
szknłow a i n erw ow a

z aromatycznych ziół alpejskich.
Bezsprzecznie wyśmienity środek prze­

ciw bolom reumatyczuym, oczu i stawów,  
przeciw zawrotowi głowy i bolu krzyżów, 
osłabieniu nerwów i ciała, a do wzmocnie­
nia organów płciowych za najskuteczniej­
szy uznany. — Cena 1 złr.

STOMITICON, Woda do ust
*. B ra n a , dentysta kilku c. k. zakła- 
w w Gracu, uznana w skutek nader li- 
nych doświadczeń za specyficzny śro- 
t  do zagojenia rozranionyeh dziąseł, do 
tiwania cuchnącego oddechu i wstrzyma- 
, postępującego próchnienia zębów.

Cena flakoniku 88 ct.

L i k i e r  ż o ł ą d k o w y
Dra Krombholza

Likier ten, przyrządzony z wzmacnia­
jących roślin, działa szczególnie skutecznie 
ua organa trawiące, a rozgrzewając żołądek 
wywiera najzbawieuniejszy wpływ na zdro­
wie. Może on być doskonałym towarzy­
szem na polowaniu, przy wycieczkach i 
w podróży. — Cena flakoniku 52 ct.

Powyższych przedmiotów dostać można 
prawdziwych: w e  Lwowie u K. Sehubu- 
tha przy ulicy Krakowskiej, u aptekarzy 
Z yg. Ruckera dawniej Tomanka, Miko- 
lascha i Beriiner*. 2616 8—12

W Białej u P. Knausa, w Bochni u 
B. Fadenhechta, w Czerniowcacb u T. 
Zaeharjasiewicza i J. Rojańakiego, w Ja­
rosławia u I. Bajana, w Kołomyi u F. 
Zaeharjasiewicza i 8ebai Hermana, w Kra­
kowie u K. Hermana i J. Jahna, w Rze­
szowie u J. Schaitera, w Stanisławowie  
u A. Tomanka i spółki, w Tarnopola u 
M- Seblifki, w Tarnowie u J. Jahna, w 
W ieliczce u Charskiego, w Zaleszczy­
kach u J. Kodrębskiego.

U l a  r o d z i c ó w !
Po długoletnich pilnych badaniach, po­

wiodło mi się usunąć chorobę robakową, 
której ofiarą ‘bywało mnóstwo dzieci, a to 
za pomocą środku powszechnie znanego

pod mianem

CZEKOLADY NA ROBAKI.
Przepić użycia jest przy opakowaniu 

na każdej kartce umieszczony.
Cena jednej sztuki 20 ct. U mnie bez­

pośrednio kosztuje 6 sztuk 1 złr, i można 
sprowadzać za pobraniem pocztowem.

August Krdczer. m. p. 
aptekarz w Tokaju.

We Lwo wie dostanie w aptece Z y gm u n ta  
Rukera pod  JSrobrnym orłem. 2605 10—*?

ta

Najwyżej dozwolona, i przez 
państwo poręczona

i

L0TERJA KRAJOWA
główna wygrana

1 0 0 .0 0 0
TALARÓW.

Wygrana jedna ca 6 0 .0 0 0  tal. reńsk.,
1 na 4 0 .0 0 0  tir. 1 na 20 .00 0  tir..
2 po 10 .000  tir., 2 po 8 .0 0 0  tir., 2 
po 6 .00 0  tir , 2 po 5 .0 0 0  tir.. 2 po 
4 .0 0 0  tir . 2 po 3 .0 0 0  tir., 2 po 2.500  
tir., 4 po 2 000 tir., 5 po . 3 0 0  tir., 
105 po 1 .0 0 0  tir., 5 po 5 0 0  tir., 
125 po 4 0 0  tir., 2 po 3 0 0  tir., 145 
po 2 0 0  tir . 190 po 1 0 0  tir., 11.200 
po 47 tir. itd.

Ciągnienie d. 12 . i 13. grudnia 
b. r: Los oryginalny kosztuje 8 złr, 
% losu oryg. 4 złr,, V, losu oryg. 
2 złr, w. a.

K ażd y , biorący los powyższej 
loterji, otrzymuje n a  w ł a s n e  ręce 
los  oryg in a lny ,  nie należy zatem 
brać je za jedno z promesami. Ka­
ż d y  dom bankierski wypłaca w y ­
grane.

Urzędowe, godłem państwowem  
zaopatrzone listy ciągnień, jako też 
wygrane pieniądze, rozsyłamy nie­
zwłocznie.

W pieniądze zaopatrzone zlecenia 
wykonują się najściślej. 2672 17—18 
Upraszamy udawać się wprost d o :

Gebruder Ulienfeld,
Banquiers

zakupujący i sprzedający pa­
piery państwowe; biuro w  
cające na kupony wszelkie! 
dzajów; biuro wywiadowcze o 
wszystkich mogących być wylo­
sowanemu efektach państwowych 

w HAMBURGU.

Jestto nieoce­
niony środek 
prosty i tani, 
a niezawodny 
przeciw nąj- 

uporczy- 
wszym za-

twardze- 
niom, żółci,
zamółeniu

żołądka, za 
paleniu ki. 
szek, bole­
ściom żołąd­
ka* wyrzu­
tom naskor 
nym, gość­
cowi (reu 

[ matyzmowi) 
-J podagrze,

de CAUYIN, de PARIS
brakowi regularności miesięcznej,w w ie  
ku krytycznego przejścia pp.? a w 
ogóle przeciw wszelkim słało ościom z 
nieczystości krwi i zepsutych humorów 
pochodzącym*

Prawdziwe pagułki Gaiwna konser­
wują się bez u szkodzenia czas bardzo 
dłuęi, wynalazca od niedawna przygoto­
wuje je umyślnie zastósowanedo klimatu 
Polski. 2525 16—IG

Dostać można we Lwowie w aptece pp, 
P. Mikolascha i Z. Rukera pod Srebrnym 
orłem, w Krakowie w aptece p. Redyka, 
w Brodach w aptece p. Franzosa.

*y.-* ■ i.

Flakonik Proszku patia Ho.je rozpuszczony 
w butelce wody wydaje limonadę przyjemny, 
która, jak to uznała Akademia Medyczna w Pa­
ryżu, sprawia rychło skuteczne przeczyszczenie 
nie zostawiając po sobie zapalenia jak większa 
Ilość lekarstw przeczyszczających.

Proszek P. Rogć może być zachowany Jak naj­
dłużej bez utracenia własności, nie utrudza w po 
dróiy I jest nieoceniony szczególniej na wsi.

.-------  — SKŁAD —
2521 we Lwowie 35—?

w aptece p. Pietra Mikolaacha.

Ha dniu 13. i 13. grudnia 1967
Ciągnienie wielkiego Brunświckiego podziału premij państwowych*
łówn© wygrane złotych reńskioh 175.000, 105.000e 70 .009 , 55.000, 2 po 17.5000: 2 po

14,000. 2 po 1 0 . 0 0 2  itd. 
os na pierwsze ciągnienie kosztuje złr. 7 Los cały na sześć ciągnień kosztuje złr. 7J 
i losu . • a 3% Vi losu • . 9 35
i losu . . * IV, 7, losu . . „ 17V,

Zlecenia z załączeniem należytości w gotówce, zapewniając najpunktualniejszą i sekre- 
lą usługę, przyjmuje Ajencja główna * 2768 10—1q

H. Morenz in F ra n k fu r t  am Main.

L. 44/1367-

Ogłoszenie.
Stanisławowski W y d z i a ł  p o w i a ­

t u w y  podaje do powszechnej wiadomo­
ści, że budżet, czyli preliminarz powiatowy 
na rok 1868 na dniu dzisiejszym w kance­
larji W ydrsłu  powiatowego do przejrze­
nia, przez opodatkowanych w powiecie zło­
żonym zostaje. 2893 1—3

Z  Wydziału powiatoiuego
w Stanisławowie, dnia 4. grudnia 186'i. »

19
Wyszczególniony na w y s t  a w i eświatowej w X* a -  

r y z u  i na wielu wystawach rolniczych 
m ę d a l a m i .

Magazyn SUKNI
1D0 LFA WELISCH,

w WIEDNIU 
ua Marialiilf, Hauptstrasse*

5 7  teraz na Wzem piątrze, r )7
poleca Szan. P. T. Publiczności największy w y b o r  
eleganckich a s i Ł k i e ń .  m ę z k i c h » podług 

najnowszych żurnaLuw, sporządzonych z najle­
pszych tylko

materyj wełnianych,
po z dumiewająco tanich cenach;

UBIÓR JESIENNY
. .. w r  za 1 6  złr. I
Burki podróżne bajowe . . od 8 do 25 ztr.
Paltoty je s ie n n e ........................................od 9 do 28 złr.
Surduty z i m o w e ......................................od t) do 50 złr.
Płaszcze i Hayelocks . . . .  od 10 do -10 zlr.
Futra p o d r ó ż n e ..................................od 30 do 80 złr.
Myśliwskie surduty wierzchnie . . o d  0 do 20 złr.
Fraki i t u ż u r k i ..................................od 14 do 28 złr.
S u t a n n y ................................ ........  . od 16 do 20 złr'

„ w i e r z c h n i o ............................. od 15 do 45 złr.
Surduty wiosenne . . . . t  . o d  6 do 2H złr.
Surduty na codzień i do kancelarji od 5 do 20 złr.
Szla frok i..................................................... od 7 do 25 zlr.
Spodnie na ranne wstanie . . . o d  4 do 12 zlr.
Hozmaite k am ize lk i................................ od 3 do 10 złr
Kam asze.......................................... od 2.51) do (» złr.
Ubiory dla gimnastyków. . . .  od 2.50 do 5 złr.
a s p * . Czyniąc zadość życzeniom Szanownych 
moich odbiorców, utrzymuję także

dobornie urządzony skład
& & r L1BERYJ ~ m $

  tkk nowych jako też przenoszonych.
 — STARE SUKNIE mieniajs)się na now e, prze­
noszonych zaś sukni dostać można t a n i o  w w i e l ­
k i m  w y h o r z e .

Polecam równocześn ie  mój  
Z A K Ł A D  P O Ż Y C Z K O W Y
futer do podróży i sukieó

pod najtańszemi warunkami.
Mariahilf, Hauptstrasse57 pierwsze piątro

w ac
57

2708 w domu narożnym, 15—?
wchód j e d y n y  obok kościoła ,.MaiiahilP‘

Sr. WoOfg. łjrn. 3ofef Jtorgfettner 
•ftpotije&er in ^raj,

Dem Dringen eines guten Freundes, ha- 
be ich die Anwendung ihres ausgezeichne- 
len s ie ir i s c h e n  K r f iu te r s a f te s  z u ver- 
danken. 2617 4 —6

Nach nur zweimonatlichem Gebrauche, 
bin ich meiues schweren Athema und Hu- 
stena so sehr entledigt, dass ich nieht um- 
hin kann, Euer Woblgeborcn fiir das so 
vortrelfiiehe Mittel, meinen innig^ten Dank 
abzustatten; I n fe n  ioh -dieses Mittel allen 
derarfc Krankeu nur anrathen Tcaim, J»it 
Hochaohtaog V in z e n z  M e c se r y

Bezirks-Notłir u. Grundbositser 
Wradist iu Ungarn 29. Marz j-167.

Prawdziwe francuzkie 
m m s m .

tudzież
anstrjackie i w ęgiersk ie

W  X 1NT
rozsył a

AŁBESANDBR FŁ0CH w Wiednia,
Ober Dóbling, Nro 28, — niesfałazowane

i rzetelne.

Z ro­
ku

1852
1841
1884
1852

W iiia białe t
Feslawski Ausstich 
Gumpoldskirchner 
Fraelateu KloBterueubrg. 
Węgierskie Gabinet 
7’o‘ltajskle Aushmch

Wina czerwone:
1852 Fe^Iawskie Ausstich 
1858 Budzińskie Adelsberger 
1852 Vrilannyer żołądkowe

Win a szampańskie :
Napoleon, grand vin i  Ay 
MoÓt et Chandon ś Kpcr- 

nay Cremaut,
Dac de MontebelloSillery 

Mousaeux 
!/jbutelki s powyższych  

gatunków f
W paczkaeh o 10 flaszkach lub w be­

czkach pół wiadro wych począwszy — spro­
wadzać można przesławszy pieniądze lab 
zamówienie nieopłacone, albo za zaliczką 
pocztową. Biorąc za 40 złr. opuszcza się 
5% rabatu. 2645 14—24

C e n y
wiadr. (flaszka
24 zł. 55 ct.
26 „ 6'' „
40 . 80 „
35 „ r
50 „ 1 Złl.

24 . 55 ct
20 „ 50 „
26 . 60 n

-- 2.50

-- 2.50

-- 2.5C

1.50

PIGUŁKI BLANCARDA
ŻELAZISTO-JODOWE, NIEPODLEGAJĄCE ROZKŁADOWI

potwierdzone przez paryską akademię medyczną w  r. 1850,
upoważnione przez komitet lekarski w Petersburgu.

Zamieszczone w formularzu prawnym czyli kodeksie aptekarskim ftancuzkim.
Sprawdzone i  doświadczone w szpitalach francuzkich, belgijskich i tureckich i  t. d. i t. d .

Łącząc w sobie własności Jodu i żelaza, specjałoie i szczególnie używają się prze­
ciw słabościom skrofulicznym naroślomf upławom, wrzodom zimnym, w początkach suchot, jak ró­
wnież we wszelkich wypadkach, gdzie idzie o oddziałanie na krew, bądź dla przywró­
cenia jej obfitości, bądź dla wywołania i uregulowania jej perjodycan ego pdpływu. 
Ożywiając cały orgnnizm, wzmacniają kompleksje słabowite, wątłe i wycieńczone.

ifwaga. Jud żelazny nieczysty, albo taki oo ulega roz­
kładowi, jest środkiem lekarskim wątpliwym i drażniącym. Jako 
dowód czystości i autentyczności Prawdziwych Pignlek Blan- 
carda wymagać należy, aby każdy flakonik nosił pieczątkę ze 
srebra reakcyjnego (argent reactif) z podpisem własnorę­
cznym, jak obok. Phafmacien,  rue Bonaparte 40.

Prócz teg;>, dla unikuienia niebezpiecznych środków fałszowanych, które pod 
znakiem mej fabryki się ukrywają, należałoby się odwołać do dobrej wiary i sumień* 
ności sprzedających, czy pigułki Blancarda przez nich sprzedawane *a istot ie pra­
wdziwe. — Sklnd we Lwowie jedynie w aptece Piotra Mikoiascha, w  Krako 
w ie  w aptece p. Brunona Miczyńskiego,  jak również w aptekach, utrzymująeyeh pr-i- 
wd iwe środki specyficzne paryzkre. >2s;)[ 1—16

BOLDTA PROHZEK
przeciw zarazom i chorobom bydlęcym^

w 1- i 2 funtowych pakietach po 75 c t  i 1 złr. 50 ct. w. a. w banknotach.
—  T e n  p r o s z e k  d l a  b y d ł a  —

zawiera pierwiastki korzonkowe i ziołowe, które tak s i l n e  i p r z e d n i e  znajdują się 
tylko w szwajcarskich A l p a c h .  Przyrządzenie lego wyrobu, odbywa się podług właści­
wego sekretnego przepisu wynalazcy. '

Skuteczny dla koni: na gruczoły, wzdęcie, dychawicę gardlaną itd.
Dla b y d ła  r o g a t e g o :  na choroby płucowe, na zły lub skąpy podój, wzdęci^ itd.
Dla f a lo w n ik a : według przepisu użycia.

Boldta płyn um acniający (K ra f t -F lu id )  dla koni,
flaszka wielka 3 franki czjdi 1 złr. 59 ct. w. a: banknotami. Ta skoncentrowana „wod*  
w zm a cn ia ją ca  używa sie w dwojaki sposób, t. j. w naturalnym stanie, i rozcieńczona. 
Jako skuteczny okazuje się płyn ów na reumatyzmy, zwichnienia, zapalenia, podbicie itd. 
Szczególnej wartości nabiera Płyn jeszcze dla tego,że biorąc w i ę c e j  flaszek Płynu, do 
daje się pięknie i praktycznie opracowany wizerunek konia jako dodatek, przedstawia­
jący konia jednego w sianie chorym i zdrowym wiernie oddany z natury, z uwidocznie­
niem części ciała i zburób, do tego przydano jeszcze ważne wyjaśnienia, dla ustrzeżenia 
ęię przy kupnie koni od o szu k a ń stw a  i w y b ie g ó w .  Obrazek taki jest tyle interesująca 
ile użyteczny dla każdego jeźdźca prywatnego czy wojskowego.

Z francuzko-niemieckiemi objaśnienismi kosztuje kompletny wizerunek, a mianowi­
cie kupując pojedynczo, 2 franki 50 centymów albo 1 złr. 25 ct. w. a. mały taki obrazek 
na ordynarnym papierze zaś 25 ct.

Następnie polecenia godny do kadzanla w stajniach i zapobieżenia zarazie i ehoroi 
bom środek „ B o łd f s  FraetierratiyinUtel' w flakonach po 1 zlr. albo po 2 franki. W ie l­
ce skutecznie używany w Holandji, Anglii i wielu innych krajach.

Przepisy użycis, cenniki i objaśnienia udzielają sie bezpłatnie.
Skład fabryczny u wynalazcy p. A . .  E e r r u  B o l d t .  coucesion. Droguisfc 

und Cbemiker, Gcnf (Sehweiz).
Prócz pobicrauia ztamtąd, sprowadzać można „prawdziwe„ te przedmioty z nastę­

pnych składów głównych :
We LwTowrie w Galicji u p. aptekarza Zygm unta Rukera, w Zagrzebi a (Agram 

w Kroacji u p. apt. Z ygm unt Mitibacha, w T e m e s w a r z e  (Węgry) u p. J. E .  P e c b e r  
w W ied n iu  u p. P. J, S ch oen tb au , Annastrasse, tudzież w r e s z c i e ,  Krakowie, Wie­
dniu, jakoteż w haeckingen i Birkendorf, (wielk. k3ięztwo Badeńskie; i z różnych in­
nych miast Niemiec, Francji i Szwajcarji. 6205 5 —8

Najkorzystniejsze i najbezpieczniejsze lokow anie
k a p i t a ł ó w .

6-proceiit9W e 
gtilicyjib ie listy hipoteezue.
które przy oajzupełniejszem, pupiUroem bezpieczeństwie, przy obecnym 
knrsie 9 5 % %  niosą 6 a/8 od sta rocznego procenta, gdy 4 %  galicyj­
skie listy zastawne po kursie 79 wraz z wylosowaniem zaledwie ó 1/ , 0/ ^  
a 5 %  listy zastawne austrjackiego banku narodowego po kursie 92, 
niespełna 5 1/ a procentu przynoszą.

5°|0 obligacje pierwszeństwa kolei siedmiogrodzkiej,
" o obligacje pierwszeństwa kolei czernio-

wieckiej, II. emisji,
najtaniej nabyć można w kantorze wekalarskiro, pod firmą:

« f .  R l u m e n f e l d  i  s p ó ł k a
we Lwowie przy ulicy Halickiej Nr. 20, 21. 2733 10—10
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ALBUMÓW SKÓRZANYCH
na fotografie,

ozdobionych najpiękniejszemi sztakaterjami bronzoweml i lanszaftnmł.
Za połow ę ceny kosztów  wyrobu i

Z.a ijlhlliii aa 50 obrazów przodtem złr. 3, Ł 5, li. 7. teraz po złr. 1.50. -J.50. 3. 3.50:
.. 100 „ przedtem r 8. 9, 10, teraz po zlr. 4. 4.50, 51'

,, „ 100 „ k i  4to. przedtem n 12, II, 10, teraz zlr. 0. 7, 8:
„ 100 „ in 4tó. z zfoconomi wyi iskarui w  judie ie . przedtem po zlr. 20 •>! ^tj

ternz zlr. I0» 12. 13,
„ „ H -00 „ iii 4to przedtem po zlr. Ili, łS, :n, teraz po zlr. 8. 9. 10:

200 „  in 4to. z pozłacanymi odciskami \7 juclicie przedtem no zjr, 24, 2(i.
28, 30, 32, teraz po zlr. 12, 13. 14. 15, do złr. llj.

A d r e s :  G r E B R U D E R  B E C K ,  Wion, O p e rn g a s s e  N ro  2-
przesiawszy uależyltisć w połówce, lub za przekazem pocztowym, lięd:j wykonywane 

Ł idlilU  W lŁ Ilid j  najściślej: co się me spodob-u ntoże być aapowrot odesłane.
Herby i monngramy uskuteczniają się według podanych wzorów.

Filia o. k. upr. Zakładu kredyt, dla handlu i przemysłu

Z 3 ‘i a  4° na

e  Ł  - w m r  o  ~ w m r  i .  ®

podaje do publicznej wiadomości, że
od 1* listopada 1867 począwszy stopę

podwyższyła, i

l"/otow e A S Y O K A T T  K A S O W G
z id n iow em  wypowiedzeniem  wydaje i że w szelkie

jej w obiegu znajdujące się A S T G M A T Y  H A O S W fi
2W36-! pOWyś«zeg;o dnia począwszy
po 4°|0 od lO O  i za S d n io w e n  w y p o w ied zen iem  oprocentowane są

Wydtwca: Witalis W. Smoohowski, Właściciel i odpowiedzi > y redaktor: Jan Dobrzański. Druk Kornela Pili era.


